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Ze wzorowym duchem bojowym
W  obronie i przeciwnatarciu zniszczono 73 n eprzyfacielskśe czstgf. — Zw ężono

przyczółek m ostow y Ńettuno.
Z Kwatery Głównej Fiilncra, 

dnia 9 lutego.
Naczelne Dowództwo Sił 

Zbrojnych podaje:
W  ciężkich walkach obron­

nych pod Nikopoiem, na zachód 
od Czerkass, na wschód od 
Szaszkowa, na południe od Be­
rezyny, na południe i zachód 
od jeziora llmeń, jako też koło 
Ługi odbiły oddziały niemiec­
kie, przepełnione wzorowym 
duchem bojowym, silne bolsze­
wickie ataki i próby przełama­
nia się, przy tym oczyściły lub 
zaryglowały miejscowe wła­
mania.

Przyczółek mostowy Nikopol 
został oddany po dokładnym 
zburzeniu wszystkich wojsko­
wych urządzeń, jako też urzą­

dzeń, mających znaczenie dla 
gospodarki wojennej.

Na wschód od Szaszkowa 
zniszczono w obronie i przeciw­
natarciu 58 czołgów nieprzyja­
cielskich, na południe od Bere­
zyny# gdzie bolszewicy atako­
wali za pomocą formacyj, skła­
dających się z więźniów, zestrze­
lono 15 dalszych woziw opan­
cerzonych.

Po ciężkich stratach, ponie­
sionych w  ciągu ostatnich dni 
koło Witebska ograniczyli się 
tam bolszewicy do słabszych 
pojedynczych ataków, które zo­
stał. odbite w  skoncentrowa­
nym ogniu.

Podczas ciężkich walk obron- 
r -ch 'pomiędzy Prypeeią a B e ­
rezyną niezwykle się odznaczy-

„Bolszewizm jest panowaniem 
krwawego terroru"
Estońska odezwa do walki

R E W E L . N acze ln y  re d ak to r  g a -  

eety „ M a a  S o en a", zn an y  p isa rz  

estoński K iv ik as , p o ró w n u je  w  a r ­

ty k u le  w s tęp n y m  obecną  sy tu ac ję  

Eston ii z  sy tu ac ją  w  je s ien i 1918 r. 

T a k że  i w te d y  n iep rz y jac ie l z n a j­

d o w a ł się u b ra m  N a r w y  i  w ted y  

ró w n ie ż  E stończycy p o d ję li w a lk ę .

„W ó w c z a s  —  p isze  K iv ik a s  — m o  

itta b y ło  ró żn ie  jeszcze z ap a try w ać  

się n a  bo lszew izm , po/ .iew aż d o s ­

tateczn ie jeszcze  go  n ie  znano . D zi 

s ia j je d n ak  zn am y  go  dok ładn ie . 

W  ro k u  ok ru c ień stw  d o w ied z ie liś ­

m y  się, co zn aczy  bo lszew izm . M i ­

m o w sze lk ich  p u łap ek , ja k  np. roz. 
w ią za n ie  kom intern-u, u s tan o w ie ­

n ia  p a tria rch y , zm ian y  konstytucji 

l t. p., podstępn ie  p rzez  bo lszew izm  

zastaw ionych , by  oszukać ' g łup ich , 

w  E ston ii n ik t n ie  u w ie rzy  w  to, że 

bo lszew izm  w  tym  k ró tk im  czasie,

k tó ry  up lyn ą i, zm ien ił się. B o lsze ­

w izm  pozosta je  tym , czym  by ł, p a ­
n o w an iem  k rw a w e g o  te rro ru , r e ­
ż im em  m a rd e re ó w  i  w ro g ie m  n a ­

szego n aro du . J ed y n ą  k o n trak c ją  

p rzec iw k o  h o lszew izm o w i jest w a l ­

ka . G w a lte rn  i pod stępem  zd oby li  

b o lszew icy  w  sp rz y ja ją c y m  m o ­
m encie  nasz  k ra j.  O szu stw em  i te r ­
ro rem  zm usili on i n as do  p o łącze ­

n ia  się  ze  Z w ią z k ie m  Sow ieck im . 

B y ła  to n a jw ię k sz a  h ań ba , ja k ą  na  

ro d o w i n aszem u  zad an o  w  c iągu  

je g o  h istorii. N a d e sz ła  godzina, by  

pokazać  M o s k w ie  ,że a rm ia  sow iec  

k a  n ic  będz ie  w ita n a  ja k o  w y s w o -  

boda ic ie lka  w  naszych  gran icach . 

N a d e sz ła  godzina, by  pokazać, że 

n igd y  n ie  p ra gn ę liśm y  po łączen ia  

ze Z w ią z k ie m  So w ieck im , lecz że  

po łączen ie  to w y m u szo n o  n a  nas  

w ó w cza s  g ro źb ą  strza łu  w  kark .

ły następujące dywizje piecho- 
•ty: 3ó-ta, wałcząca pod do­
wództwem generała artylerii 
Weidlinga i 134, pozostająca
pod rozkazami odznaczonego 
wieńcem dębowym pułkownika 
Conrady i generała porucznika 
Schlemmer.

Na przyczółku mostowym
Nettuno zostały stanowiska nie­
mieckie pomimo zaciętego oporu 
brytyjskiego przesunięte na­
przód o kiika kilometrów, przy 
ca/m wzięto do niewoli 700 jeń­
ców. Odparto tam silne prze­
ciwnatarcia nieprzyjacielskie, 
wspierane przez czołgi i arty­
lerię pokładową. Walki są jesz­
cze w  toku.

Niemiecka broń powietrzna
unieszkodliwiła nieprzyjacielskie 
baterie koło Aprilii przez celne 
trafienia, zniszczyła kilka skła­
dów materiałów i sześć nieprzy­
jacielskich samolotów. Wylądo­
wania 'nieprzyjaciela na przy­
czółku mostowym były skutecz­

nie zwalczane przez samoloty 
bojowe i ciężkie baterie.

Na froncie południowym oży­
wiły się znowu walki na odcin 
ku Cassino— Terelle, liczne nie­
przyjacielskie ataki pozostały 
tutaj bez skutku.

Północno amerykańskie od­
działy lotnictwa przeprowadziły 
w godzinach południowych dnia 
? go lutego ponowny atak terro­
rystyczny przeciwko miejsco­
wościom w  zachodnich Niem­
czech, szczególnie ciężko zostały 
trafione dzielnice mieszkalne
miasta Frankfurt nad Menem. 
Ludność poniosła straty. Pomi ■ 
mo utrudnionych warunków
obrony zniszczyła obrona prze­
ciwlotnicza 31 samolot nieprzy­
jacielski, przeważnie były to 
cztcromotorowe bombowce.

U biegłej nocy rzuciły poje 
dyńcze samoloty nieprzyjaciel­
skie bomby na Niemcy zachod­
nie i północno-zachodnie.

Szyld polityczny
S Z T O K H O L M .  (D N B ) .  T r a d y c y j ­

n a  sk łonność  b ry ty jsk a , b y  ja k  n a j  
w ię ce j obcych  n a ro d ó w  ja k  n a ) -  

o b lu d n ie jszy m i h as łam i w p ęd z ić  

d o  w o jn y  d la  sw o ich  in teresów , 

z n a jd u je  ró w n ie ż  dość szczery  w y ­

ra z  w  p ew n y m  a rty k u le  „D a ily  

T e le g ra p h " .  W  zakoń czen iu  o w e g o  

arty k u łu , za ty tu ło w a n e go  „P ro sty  

k u r s "  w ych od z i n a w e t  ca łk o w ic ie  

szy d ło  z  w o rk a  w  s ło w ach  gazety : 

„ W e  W łoszech  i  w e  w szystk ich  in ­

nych  k ra jac h , o  k tó rych  w y z w o le ­

n ie  w a lc zy m y , n ie z a jm u jem y  się

w c a le  szy ld em  politycznym . D ąż y ­
m y  do  je d n eg o  ty lk o  celu , do  w y . 
g ran ia  w o jn y " .

T o , że A n g lia  n ag le  „szy ld  p o li­

ty czn y " w y rz u c iła  n a  k upę  s ta re ­

go  że laza , o d czu ły  też w  n iem a łe j 

m ierze  w  ostatn ich  w ła ś n ie  ty go ­
dn iach  k u  sw e m u  strap ien iu  u g ru ­
p o w a n ia  em ig ran tó w . S zy ld  może  

być  łu b  n ie , 'g łó w n a  rzecz d la  W ie l ­

k ie j B ry ta n ii zw a b ić  m ięso  a rm a t ­

n ie  d la  s w e j w o jn y , a  do tego ce lu  

w sz e lk ie  ś ro d k i są  d la  n ie j dobre .

li
Ucuwala gabinetu podkreśla neutralność

MADRYT. Prasa hiszpańska 
opublikowała pod wielkimi ty­
tułami .wyniki uchwały hiszpań­
skiej raay ministrów pod prze­
wodnictwem generała Franco. 
W komunikatach mówi się m. 
in.: „Rząd stwierdził ścisłą neu­
tralność Hiszpanii, którą lo ja l­
nie się przestrzega. Rząd wy­
maga z naciskiem od swych 
obywateli i od wszystkich obco­
krajowców wypełniania wszyst­
kich obowiązków związanych z 
utrzymaniem neutralności. Jed­
nocześnie rząd jest zdecydowa­
ny w każdej okoliczności, jak

i też nie ustępując od prawa 
przed żadnym naciskiem, trwać 
na tym stanowisku, które jest 
uważane w  całym kraju jako 
akt niewzruszonej suwerennoś­
ci. Rząd w  tym celu przed­
sięwziął wszelkie środki ostroż­
ności, ażeby res^ ;ktować swoją 
neutralność".

Rząd hiszpański dał więc 
jasr. i dobitną odpowiedź na 
ataki prasy angielskiej i amery­
kańskiej i na wywierany na 

Hiszpanie w  ostatnich dniach 
nacisk gospodarcz;.

Europa na krzyżu ze złota
Pr. ysuaSĆ tYS„&go ftjntynentu wed.urj 

fertKrykańskiego w_oru

Szał krwawego terroru
cc/

B E L G R A D .  B e lg ra d z k i dz ienn ik  

„ N o v o  V re m e “ pisze, w e d łu g  k o ­

m u n ik a tó w  sw o ich  k o resp on d en ­

tó w  z P r i je p o lje , w  o k ręgu  g ran icy  

M o n ten eg ro  —  B o śn ia  o  sza le  k o ­

m u n istów  w  M on tenegro . W  cza­

s ie  p a n o w a n ia  kom u n istó w  zosta ­

ło, w e d łu g  dan ych  tego p ism a, za ­

m o rd o w an y ch  w  bestia lsk i sposób  

o k rą g ło  50 d o  60 tysięcy  o b y w a ­

teli M on ten egro . P o n ie w a ż  M o n te ­

n eg ro  n ie  liczy  w ię c e j ja k  400.000 

m ieszk ań ców , w y tęp ili kom un iśc i 

w e d łu g  tego 12 do  15 procen t lu d -

ności. C zęsto  m ia ły  m ie jsce  w y ­

padk i, że w y m o rd o w a n o  ca łe  r o ­

dziny. o p o tw o rn y m  ro d z a ju  m o r ­

d ó w  kom un istycznych  donosi k o ­
re spon den t m iędzy  in n y m i: „ M a jo r  

M iro  D u lo v ic  zosta ł p rze z  k o ­

m u n istów  p o  p rostu  o s k a lp o w a ­

ny. N as tęp n ie  p o łam an o  m u ręce  

i nogi, w y b ito  zęby , tak  że zm a rł 

on  w  końcu  w  stra sz liw y ch  m ękach . 

C zterym  o ficerom  i je d n e j k o b ie ­

cie  w y r w a l i  kom un iśc i w ło s y  i w y -  

lu p ili oczy, a h astępn ie  ich  zm a ­

sa k ro w a li;

Pililiiiat 3 r j ! i i  przyjęty w Snjreie II.U.
G E N E W A ,  D N B . J a k  ć o n o s i  

R e u te r  z W a*zyn  to n u ,  p ro je k t  
p o d a tk u  w o je r m e d o  w w y s o ­
k o śc i  2 .315 .0 0 0 .0 0 0  d o la ró w

z o s ta ł  w  p o n ie d z ia łe k  p rz y ję ty  
p rz e z  o b y d w ie  izby  a m e ry k a n  
sk ie g o  k n e r e s u  i p r z e s ła n y  
do B ia łe g o  Dom u.

GENEWA. (DNB). Dla anglo- 
amerykanskiego imperializmu 
wojna w  Europie toczy się 
wc.ąż- jeszcze na dwóch fron­
tach. Armie jego maszerują mia­
nowicie równocześnie przeciw­
ko dwom wrogom: przeciwko
Hitlerowi i przeciwko rewo­
lucji. Czym pomyślniejsza staje 
się sytuacja Anglo-Ameryka­
nów, tym wyraźniej okazuje się, 
którego z tych wrogów najwię­
cej obawiają się owi wspaniali 
tak zwani obrońcy wolnośu. 
Zdanie to wypowiada angielski 
tygodnik „New Leader".

Gazeta kreśli przyszłość Euro­
py, jak będzie ona wyglądała 
„uszczęśliwiona anglo-amery- 
kańską wolnością". Owa wol­
ność oznacza rozdrobnienie 
kontynentu europejskiego na 35 
więcej lub mniej małych

państw, a mianowicie akuratnie 
takich samych, które w  r. 1939 
leżały u stóp nowojorskiej 
Walistreet. Już teraz padają na 
Europę cienie plutokracji do­
larowej, która chce przybić kon 
tynent do „krzyża ze złota". Z 
nadzwyczajnym oklaskiwaniem 
demokracji pociągnęliby przed' 
stawiciele nowojorskiej giełdy 
po zwycięstwie do Europy, by 
„stary kontynent", do którego 
należy również Anglia, zamie­
nić na drugą Amerykę Połud­
niową".

Tak się przedstawia przy­
szłość Europy, kończy tygodnik 
brytyjski, o ile Anglo-Amery­
kanom powiodłaby się inwazja. 
Wówczas istnieje jedna tylko 

jeszcze perspektywa przyszłość' ■ 
wojna sowiecko-amerykańska.

Także Brazylii daje się wojna 
co raz więcej we znaki

G E N E W A .  (D N B ) .  Z a top ien ie  l i ­
cznych  o k rę tó w  p rzez  n iem ieck iei
lodzie  p o d w o d n e  zaczęło  s ię  n ie ­
p rzy jem n ie  o d b ija ć  n a  zaop a trze -  
liu  B ra z y lii w  a rty k u ły  spożyw cze . 

W e d łu g  k o m u n ik atu  an g ie lsk iego  

czasopism a fa c h o w e g o  „C h s m b e r  

o f C om m erce  J o u rn a l" , p an u je  w  

śro d k o w e j i p o łu d n io w e j . tzylii 

d o tk iiw y  b ra k  cukru , podezas gdy  

na p ó łn ocy  k r a ju  n ap o tyk a  n a  

w ie lk ie  tru du  ości zaopatrzen ie  w

sól, m ięso  i m ąkę. T a  sy tu a c ja  b ę ­

dz ie  się  d a le j pogarszać  w sk u tek  

n iedostatku  ś ro d k ó w  tran sp o rto ­

w y c h  w e w n ą trz  k ra ju , j a k  ró w n ie ż  

w sk u te k  p o w o ła n ia  d o  s łu ż b y  w o j ­

s k o w e j w ie lu  ro b o tn ik ó w  ro lnych , 

j z  u w a g i  n a  te okoliczności p r z y ­

ję ła  st rasz liw e  ro zm ia ry  sp e k u la ­

c ja  n a  ry n k u  a r ty k u łó w  sp o ży w -  

' czych.

„Za niemieckimi żołnierzami stoi 
zwarta i gotowa na ofiary ojczyzna11

Wojska USA podziwiają postawę Niemiec
G E N E W A .  (D N B ) .  A m e ry k ań sk ie  

czasop ism o „C o llie rs  M ag a z in e "  o -  

m a w ia  ternat m o ra le  am e ry k a ń ­

sk ich  żo łn ierzy , o św iadcza jąc , że  

jes t rzeczą  bu d zącą  n iepokó j, iż 

fro n to w i żo łn ierze  U S A  sp o g lą d a ją  

z rozgo ryczen iem  n a  s w ą  a m e ry ­

k ań sk ą  o jczyznę , k tó ra  zby t  m ało  

troszczy się  o ' w o jn ę , o  o fia ry  i 

c ierp ien ia  żo łn ie rzy  n a  froncie. 

A u to r  a rty k u łu  o św iadcza , że  p rze ­

p ro w a d z a ł on ro z m o w y  z  w ie lo m a  

żo łn ie rzam i n a  w szystk ich  f ro n ­

tach, w e  W łoszech , w  G u a d a lc a -  

n ar, w  d żu n g lach  N o w e j  G w in e i  

i w  sp ra w ie  w o jn y  lo tn icze j p rz e ­

c iw k o  N iem co m  i od n ió s ł w ra ż e ­

n ie, że  am ery k ań scy  żo łn ie rze  czu ­

ją  się  w szędzie  tak, j a k  g d y b y  

o jczyzna  ich  zan ied ba ła . Często  

spo tyka  się  w  oddzia łach  e k sp e d y - j 

cy jnych , zazd rosny  p o d z iw  d la  żo ł- I 

n ie rzy  n iem ieck ich , k tó rzy  w ie d z ą !

o co  w a lc z ą  i k tó rzy  c zu ją  za  so bą  

z w a rtą  i g o to w ą  n a  o f ia ry  o jczyz­

nę. T u  i tam  w ie le  żo łn ie rzy  o ś ­

w ia d cz y ło  ko respon den tom  w o je n ­

n ym  U S A ;  K ilk a  b o m b  n a  n aszą  

ojczyznę, k tó ra  m yś li ty lk o  o  w ł a ­

snych  korzyściach , podczas gdy  

m y pon osim y  o fia ry , d o b rz e  0y 
zrob iło .

W  tym  sam ym  sp ra w o z d a n iu  cza*  

sop ism o „C o llie rs  M a g a z in e "  m ó w i  

o  n ap rężo n e j sy tu ac ji m iędzy  a n ­

g ie lsk im i i am ery k ań sk im i od d z ia .  

łam i n a  w ie lu  odc inkach  fro n tu  i 

n a  p e w n y m  odc inku  fro n tu  w «  

W sch o d n ie j A z ji ;  n iezgoda  ta p osu ­

n ę ła  się  tak  dalece , że  jed n ostk i  

am ery k ań sk ie  g o to w e  b y ły  ro zp o ­

cząć w a lk ę  p ry w a tn ą  z  w o js k a m i  

b ry ty jsk ie g o  m a jestatu , 1 ty lk o  w 
ostatn im  m om en cie  in te rw en c ja  

o fic e ró w  tem u zap ob ieg ła .

Stalin realizuje
swoją zmianą konstytucji

Utworzenie „rząiu sowieckie] republiki 
biało rus;l<;/‘

S Z T O K H O L M . (D N B ) .  W e d łu g  ru n ca  V re m ii“  a rty k u ł, w  którym , 

kom u n ik atu  T assa , ro zp o rząd zę - w sk azu ją c  n a  m a łżeń stw o  cli ta r -  

n iem  n a jw y ż sz e j ra d y  so w ie ck ie j n ego  kom un isty  K o rn e jczu k a  ze  

re p u b lik i b ia ło ru sk ie j P .  K . P o n o - sp ec ja ln ie  w  M o s k w ie  d o b rz e  z a -  

m aren k o  za m ia n o w an y  zosta ł p r e -  p isan ą  ko m u n istk ą  W a n d ą  W a s i -  

zesem  r a d y  k o m isa rzy  lu d o w y ch  lew sk ą , gazeta  p isze : „ Id y lla  m a l-  

so w ie ck ie j re p u b lik i b ia ło ru sk ie j, żeń sk a  ro z w ią z u je  zagad n ien ie  p o ł-  

K re m l re a liz u je  u d e rz a ją c o  p o -  sk ie. Se rd eczn a  ro d z in a  g o to w a  

sp ieszn ie  zm ian ę  k o nsty tu c ji s o -  je s t  obecn ie  n ap isać  k o ń cow y  ak t  

w ieck ie j. Z a n im  dziec inn e  g ło w y  p o lsk ie j traged ii k u  n a jw ięk sz em u  

po lityczne  p lu to k ra tó w  w  ogó le  zad o w o len iu  dosto jn ych  lu d z i w szą  

po jm ą , ja k a  toczy się  tu  g ra , S ta -  i dzie , a  zw ła szc za  w  L on dyn ie .

lin  ju ż  u szesnastokrotn i g ło sy  s o ­
w ieck ie , a lb o w ie m  za  re p u b lik ą  

u k ra iń sk ą  i  b ia ło ru sk ą  p ó jd ą  z k o ­

le i ró w n ie ż  i  inne.

W  zw ią z k u  z  n o m in ac ją  K o r n e j ,  

czuka  n o w y m  u k ra iń sk im  k o m isa ­

rzem  lu d o w y m  og ło s iła  gaze ta  „ P o -

Małżeństwo, o  którym do tej chwili 
nic szczególnego nie wiedziamą 
zyskuje przy pomyślnym zakoń­
czeniu znaczenie symbolu. Można 

już wprost mówić o  unii persona!, 
nej".

Polskie koła w Londynie
o itimym naznaczeniu KoriUiiczii&a

SZTOKHOLM. DNB. Jak do­
nosi „Svenska Dagbiadet" 
z Londynu: mianowanie do­
tychczasowego zastępcy komi­
sarza spraw zagranicznych Kor­
nejczuka na stanowisko „komi­
sarza spraw zagranicznych so­
wieckiej Ukrainy", wywołało w 
kcłach tamtejszego polskiego 
rządu emigracyjnego silne za­
niepokojenie z tego powodu, po­
nieważ Kornejczuk znany jest 
ze swego wrogiego stanowiska 
w stosunku do londyńskiego 
rządu*. polskiego oraz ponieważ 
odegrał on zasadniczą rolę w ro­
kowaniach Benesza i Moskwy. 
Przypomina się dalej w  tych 
kolach stanowisko Kornejczuka 
co do polskich żądań odnośnie 
wschodniej Polski. Zwraca się 
dalej uwagę, że Kornejczuk był 
przez pewien czas kierownikiem 
utworzonej przeciw londyń­
skiemu rządowi polskiemu opo­

zycji i że jest ożeniony z Wan- 
aą Wasilewską, kierowniczką 
tak zwanego „Komitetu pol­
skich patriotów", który został 
utworzony na gruncie sowiec­
kim jako przeciwwaga wobec 
rządu polskiego w  Londynie. 
Dlatego Kornejczuk nie móg‘-  
ty, tak ustala się w kołach pol­
skich emigrantów, w  żadnym 
wypadku prowadzić „samodziel­
nej polityki zagranicznej". Ocze 
kuje się jeszcze o wiele więcej, 
że postawi on bardziej daleko- 
idące żądania Polsce, aniżeli 
dotychczas Związek SowieckŁ 
Oczekuje się sowieckiego poli­
tycznego manewru, zmierzają­
cego do zmuszenia polskiego 
rządu emigracyjnego do przy- 
ieeia przedstawiciela zabarwio­
nego pro-sowiecko. W  związku 
z tym wymieniają między inny­
mi Wasilewską.

Państwa bałtycKie
peświę one na ołtarzu przy;eź.ii sowieckie!

B E R N O . (D N B ) .  „ B e rn e r  T a g -  

b la t t "  o m a w ia  los trzech  p ań stw  

ba łtyck ich . G aze ta  jc i t  zdan ia , że  

p ragn ien ie  w o ln o śc i tych p ań stw  

jes t ty lk o  m arzen iem , .dodając: 

Eston ia, Ł o t w a  i "L itw a  ż ąd a ły  te j 

w o ln ośc i n a  p o d staw ie  k a rty  a t lan ­

tyck ie j z 16 s ie rp n ia  1941, p rzy rze ­

k a ją c e j n a ro d o m  p ra w o  sw o b o d n e ­

go  d ec y d o w an ia  o  sw o im  losie. 

C zyżby  A n g lo -A m e ry k a n ie  m og li i 
chcieli p rzeszkodzić  sw o jem u  so­

w ieck iem u  to w arzy szo w i b ro n i w  

u rzeczyw istn ien iu  je g o  zam ierzen i  

N a  p ra w d ę  pośw ięc ili on i trzy m a ­

łe  p a ń s tw a  ba łtyck ie  n a  o łtarzu  

p rzy ja źn i so w ieck ie j.



Zacięte m aikiw Połnln iom ycii Wiosiecii
Niezwykle wysokie krwawe straty nieprzyjaciela koło Nettuno. —  Nadzieje aliantów w  związku

z N ttnnno obrócone w  niwecz.
B E R L IN . DNB. N a  p rz  c z ó ł­

ku pa  i N e t tu n e  u s i łow a ł  n ie ­
p rzy jac ie l  p o now nie  w dn. 5.11. 
przyiść z o d s  ec zą  an g lo -a m e-  
r v k a ń sk im  s i łom , e d c ię ty s i  ko lo  
A p r i l i .  W szy s tk ie  p r o c y  o d c ą -  
ź e  d a  p rzec iw  naprzód w ysun ię ­
te j  g łów nej linii f ron tu ,  Które 
b y ły  p rz e p ro w a d z a n e  częśc iow o 
przv  p o p a rc iu  czo łgów , za ła ­
m a ły  się. Liczna jeńców wzrosła 
d o  o k rąg ło  1000  żo łn ierzy .

W dniu  5  lu tego  wznowi i 
i r e p rz y ja c ie l  p o  kńkugodirinnei 
p rz e rw  e  sw oje  s ' in e  a tak i  w og- 
n  sku  walk w p o łudn iow ych  
W ło s z e c h  przy  m asyw ie  górskim  
C  ss ino .  S to ż e k  góry  C ass ino  
w z n js i  s ię  sp a d z is to  z rów niny  
rzek i ap ido  na  w ysokość  oOO m. 
U jego  s tó p  icży w doiinie 
m ia s te c z k o  C ass ino .  N a szczycie  
g ó  y zaś s to i  s ła w n e  s ta ro ż y tn e  
o p a c tw o  m nicr  ów z r i o n t e  C a  
ł s . n o ,  k la sz to r  z a ło ro n y  przez  

św . B e n edyk ta .  O d  w sc h o a u  
i  z a ch o d u ,  gdzie  o s t ro  so a d a ją  
z o o c  a  góry  na  ró w n in ę ,  o s tre  
p o chy łośc i  gó ry  są  n ie  dopoko- 
nania. A m ery k a n ie  usiłowali te ż  
c la te g o  przv najw iększym  sku 
p ien iu  sw oich  s ił  w e jść  od  p ó ł ­
n o c y  w p o s ia d a n ie  tei góry. 
Po, b a rd z o  silnym przygotow aniu  
o g n iem  artvleryjsKim i pod  o c h ­
ro n ą  u s t  wic nego  ogn ia  wielk ej 
l icz  :y ea te ry i  m ogła  je d n a  grupa 
s z tu rm o w a  w cisnąć  s ię  o d  p ó ł­
n ocy  do  o p a c tw a .  Z o s ta ła  ona 
je d n a k  n a ty c h m ia s t  p rze ć  wna-

to rc iem  n iem ieckich  g renad ie rów  
p an c e rn y c h  o d rzu c o n a .  R ów no­
c z eśn ie  us i łow ał n iep rzy jac ie l  
o dnow a w e d rz e ć  s ię  w g ru zy  
m ias ta  C a s s in o .  O s ią g n ą ł  on  
pew ien w yłom  w pó  nocne j cz ę ­
ści m ias ta .  B a rd z o  silnym prze-  
c w a ta k i e n i  zo s ta ł  p rzec iw n ik  
p  now nia  o d rzu c o n y .  Anglo- 
am eryka  ie pon ie  li w ty c h  w al­
kach b a rd z o  c iężk ie  s t ra ty .  I m o  
zużycia ol irzym iej i lości am u-  
n icu ,  ws y s tk ie  n ieprzy jac ie lsk ie  
p róby  w d arc ia  s ię  • p rze rw an  a 
się, rozb iły  s ię  o  w ytrw a łość  nie- 
m ieck icn  ob rońców .

M a p o z o s t a ły c h  o d c in k a c h  

p o łu  n io w o  w ło s k ie g o  f r o n tu  

z m n ie js z y ła  s ię  d z ia ła ln o ś ć  b o ­
j o w a  i n ie p r z y ja c ie ls k i  o « i e ń  

o s ła b ł .
B E R L IN .  D N B .  N a  fro n c ie  w ło s ­

k im  d z ia ła ln ość  w o je n n a  d n ia  6 lu ­

tego  n ieco  o s ła b ła . W ła s n a  a r t y ­

le r ia  p rz y  w sp ó łp ra c y  z  lo tn ic tw em  

z w a lc z a ła  z  w id o czn y m  sk u tk iem  

n iep rzy jac ie lsk ą  ak c ję  w y ła d o w a ­

n ia  i  sk u p ien ia  s ta tk ó w  w  re jo n ie  

A n z io -N e t tn n o . Jeden  s ta tek  tra n ­

sp o rto w y  zosta ł p odpa lo ny . N a  p o ­

łu d n io w y -z a c h ó d  o d  m iasta  C is te r -  

n a  o d rzu c iły  n iem ieck ie  o d d z ia ły  

n iep rzy jac ie la . O d  początku  lą d o -  ' 

w a n ia  n iep rz y ja c ie la  n a  p rzy czó łk u  j 

m ostow y m  N ettu n o  w z ię to  2.100 ■ 

jeń có w , zn iszczono 66 n ie p r z y ja - j  

c ie łs ld ch  czo łgó w  i jedenaśc id ' s a - '  

m och od ów  pan cern ych , siedem  da l 

szych  c z o łg ó w  u n ie s z k o d liw io n o !

poc isk am i. K r w a w e  stra ty  n iep rz y -  

! ja c ic la  są  n ie z w y k le  w y so k ie .

N a  fro n c ie  p o łu d n io w o -w lo sk im  

p o d ję li A n g lo -A m e ry k a n ie ,  p o  n ie ­

p o w o d z en iu  w szystk ich  p ró b  p rz e ­

łam a n ia  fro n tu  w  dn iach  p o p rze d ­

n ich , w  godzin ach  p o łu d n io w y ch  

d n ia  6. 2. n a  n o w o  s w e  a tak i n a  

poSnocno-zaehód  od  C assino. P o sz ­

czegó lne  g ru p y , k tó re  p rz e d a r ły  się  

do  n iem ieck ich  stan ow isk , zostały  

p rzy  c iężkich  stratach  d la  n iep rz y ­

ja c ie la  od rzu co n e  sp o w ro tem  a 
w szystk ie  a tak i odparte . W ie c z o ­

re m  dn. 6. 2. i  w  nocy  n a  7. 2. n ie  

p o n a w ia ł  n iep rz y ja c ie l sw y c h  a ta ­

ków . W  re jo n ie  w a lk  k o ło  T e re l le  

dzień  p rze b ie g ł spoko jn ie . O d d z ia ­

ły  n iep rzy jac ie la , p rze d ew szy s t -  

k iem  fo rm a c je  m arok ań sk ie , p o ­
n io s ły  w  w a lk a c h  z  ostatn ich  dni 

n iez w y k le  w y so k ie  straty .

S Z T O K H O L M ,  D N B . W  s z c z e ­
re j  k r y ty c e  sy tu a c j i  m ilita rne j 
w e  W ło sze ch  w y ja ś n  ty  w y so k ie  
czynn ik i  b r y ty js k ie  w e  w to rek ,  
ja k  d o n o s i  R e u te r ,  że  s y tu a c ja  
a k a  s ię  ro zw in ę ła  w o k o ło  p r z y ­

cz ó łk a  a l ian tów  p o d  N ettuno ,*  
m us i  w y w o ła ć  u a l ian tów  r o z ­
czarow an ie .

C z y n n ik i  te  w y jaśn i ły  d a l e j : 
N ie m c y  są  w ty m  o k ręg u  w y ­
ją tk o w o  silni,  i n adz ie je  a l ian­
tó w  n a  p r z e p ro w a d z e n ie  sw o-  
j e g j  p ie rw o tn e g o  p lanu ,  a m ia ­
now ic ie  odcięc ie  d rog i  Via Apia ,  
i  za m k n ię c ia  n  em  eck ie j  armii,

z o s ta ły  o b r ó c o n e  w  n iw ecz  
p rze z  w z m o c n ie n ie  n ie m ie ck ic h  
s ta n o w isk .  W  ty m  m o m e n c ie  
za w io d ła  m e to d a  p o s tę p o w a n ia  
z N iem ca m i.  M o ż n a  w p ro s t  
p o w ie d z  e ć ,  że n ie w ą tp l iw e  r o z ­
cz a ro w ań  e  i s tn ie je  z n a s z e j  
s t ro n y .  P rz e d s ię w z ię c ie  m e  m o ­
że b y ć  p r z e p ro w a d z o n e  do  
k o ń c a  tak  sk u te c z n ie ,  j a k  te g o  
so b ie  życzy l iśm i.

MEDIOLAN. DNB. Jak dono­
si agencja S te f  an i  z Tangeru, 
do Gibraltaru przybył ciężko 
uszkodzony brytyjski torpedo­
wiec, który brał udział w ope­
racjach desantowych koło Nettu 
no. Oficerowie torpedowca na 
zapytanie w  sprawie sytuacji 
pod Nettuno oświadczyli, że 
bardzo ograniczony obszar tego 
przyczółka mostowego spowodo­
wał uciążliwość w dowozie po­
siłków i  w warunkach sanitar­
nych. Sytuacja na odcinku Net­
tuno daje powód do obaw na 
wypadek mających się odbyć w 
wielkim stylu walk. Akcja nie­
mieckiego lotnictwa według an­
gielskich oficerów była nie­
zwykle aktywna, chociaż nie­
mieccy lotnicy musieli się liczyć 
ze strony brytyjskiej z gwał­
towną obroną przeciwlotniczą. 
Oddziały desantowe doznały do­
tychczas wysokich strat, lctóie 
nie pozostaną bez wpływa na 
wysadzonych tam żołnierzy.

Japonia zwalcza żydostwo
Krecia robota żydowska w  Azji Wschodnie] 

została pokrzyżowana

Cienie ponad Białym Domem
S Z T O K H O L M ,  iz o a  r e p r e ­

z e n ta n tó w  od rzuc iła  224  g ło sa ­
mi p rz e c iw k o  l ó i  ro o se v e l te w -  
ski p ro je k t  us taw y ,  p rze w iau  ą- 
c y  u re g u lo w a n ie  p r a w a  w y o o .-  
c z e g o  żo łn ierzy  w czas ie  w y b o ­
ró w  p r e z y d e n ta  w  jesieni.  W e ­
d łu g  p ro jek tu  K o o sey e l ta  ca łą  
p r o c e d u rę  w y b o rc zą  d la  cz łon  
k ó w  arm ii a m ery k ań sk ie j  miał

reg u lo w a ć  - sam  rz ą d  zw iązkow y 
w  W aszy n g to n ie .  I zb a  r e p re z e n ­
tan tów  p rzy ,ę ła  je d n a k o w o ż  ze 
sw ej s t r o n y  p ro je k t ,  w ed łu g  
k tó r e g o  I a i d y  p o sz czegó lny  
s t a n  ó w iązku  ma m ieć p raw o  
w e w.asnym zakresie zorgan i­

zow ać  a p a r a t  w y b o rc z y  dla 
sw oich  żołn ierzy .

Znowu bomby na Londyn
P. K- Z  o k n a  b a r a k u  w ęd ru ­

je  w z ro k  n a d  p rz e s t r z e n ią  lot 
n i s k a  i o b e m u j e  w y ra źn e  w 
z m ie rz c h u  w iec zo rn y m  k o n tu ry  
h a l ,  h a n g a ró w  i koszar .  O k o  
w z n o s i  s ię  w n ie b o ,  k tó re  z a ­
m y k a  się  w m ig o c ąc e j  p r z e j ­
r z y s to ś c i  n a d  z iem ią .  B ły sk i  
n ie k tó ry c h  gw iaz u  w skazu ją  
cz ło w ie k o w i ,  k tó ry  m a  sw o ją  
li w a g ę  z a p r z ą tn ię tą  m a ją c y m  
n a s t ą p i ć  w y a a z e m e m ,  że  za -  
ni e rz a n e m u  a takow i n ie p rz e  
s z k o d z i  b ó g  p o g o d y .  Im b a r ­
dz ie j  się śc .e m n ia ,  ty m  s i ln ie j ­
s z e  s ta ją  się sz m ery ,  k tó re  
z d a ła  w c is k a ją  s ię  d o  n a s z e g o  
u ch a .  M a s z y n a  za m a s z y n ą  
w ta c z a ją  się  n a  s ta r t ,  k tó ry  
j e s t  w yraźn ie  o z n a c z o n y  r z ę ­
d a m i  lam p.

P rz e u  p ó ł  g o d z in ą  s ta n ę ły  
za łog i s a m o lo tó w  p r z e d  sw o im  
k o m e n d a n te m  w celu  o t r z y m a ­
n ia  o s ta tn ic h  ro zk a zo w  p rze d  
iy in  a ta k ie m  na L o n d y m . M i­
n u ty  i s e k u n d y  u p ły w a ją  na 
t y m  p u lsu ją c y m  s łn y m  ży c ie m  
lo tn isku  w p r z y g o to w a n ia c h  d o  
w y k o n an ia  zadan ia .  S e rc e  i 
u m y s ł  w y s łu c h u ją  w każ d e j  
fazie  ty ik o  j i en  n a k a z :  d o ­
p row adz ić  a tak  d o  sk u tku .  J e s t  
o b o ję tn e ,  g d z ie  k to  spe łn ia  
s w o je  obow iązk i:  w sa m o lo c ie  
czy tez na  z em i. P o d c z a s  g d y  
z o s ta tn ią  s ta r tu ją c ą  m a s z y n ą  
c ie m n o ś ć  r o z p o s ta r ł a  sw ó j  
o b s z e r n y  p ła sz c z  nad  lo tn i­
sk iem , K on tynuu je  za ło g a  lo tn i ­
ska  na  j a s n o  o ś w  e t io n e j  p ła sz ­
c z y z n  e sw o je  cz y n n o śc i .  K o ­
m e n d a n t  t r z y m a  w sw o ic h  rę­
k a c h  nici w sz y s łk tc h  dz ia łań ,  
w v d a  e w w y p a d k a c h  w ątp l i­
w ych  z a rz ą d z e n ia  j a s n e  i p re ­
c y z y jn e ,  o raz  p rz y g o to w u je  
w s z y s t '  o  d o  l ą d o  * sn ia .  Zało­
g i ,  k tó re  lecą  n a  L o n d y n ,  w y ­

p e łn ia ją  to  z l e c e n ie  n ie  p ie rw  
sz y  raz .

Lecz k aż d o razo w o  in a cz e j  w y ­
g lą d a  m e t r o p o l ia  n a d  T am izą .  
W ar  nki a tm o s fe ry c z n e  z m e -  
n  a ją  s ię  taK s a m o ,  ja k  n a p o t ­
k a n a  o b ro  ia, k a ż d o ra z o w o  p o ­
kazu e i n e  ob licze . T e ra z  j e d ­
nak  b iorą  u d z ia ł  w a tak u  s i lne  
niemiecKie o d a z ia ły .

Na w y s o k o ś c i  1000 m e tró w  
p o n a d  OKręgiem, w k tó ry m  tezy 
c e l ,  r o z c ią g a  s  ę sz cz e ln ie  w ar­
s tw a  p a ry  i c h m u r .  M im o  to 
p rze rw y  w w a rs tw ie  c h m u r  po- 
żw a ają  na rz u t  o k ie m  w dó ł,  
g d z ie  c h a r a k te ry s ty c z n e  sk rę ty  
T a m  zy p rz e ć  n a ją  w yraźn ie  w i­
d o c z n y  te re n  m a s ta .  S e tk i  gra 
n a tó w  przec ina ię  z h u k ie m  p o ­
w ie trze .  P e * n a  ilość n o c n y c h  
m v s i  w ców  huczy  w n o c ą  o- 
k ry ty m  n ie b ie ,  p o n a d  w ars tw ą  
ch m u r  s to j ą  c i e m n o  lśn iące  
k ie łb asy  b a lo n ó w  z a p o ro w y c h  
i ś  ia t ła  re f lek to ró w  p rz e c in a ją  
z rz a d k a  m le czn~ -szarą  woalkę 
c h m u r.  Z d o iu  d a ją  się  s ły s z e ć  
i widz eć  o s t r e ,  o św ie t la jąc e  
p r z e s t r z e ń  d e to n o c je  b o m b  c ięż ­
k iego  kahbru .  B om by  zapala jące  
o św ie t la ją  o g n ie m  ca łą  pow ierz  
c h n ię ,  i dale i  s p a d a  n ie u b ła g a ­
ny c ięż a r  s i e :ą c y c h  zn iszc ze n ie  
c iężk ich  b o m b .  G d y  n iem ieccy  
lo tn icy  wracali z n a d  L o n d y n u  
ro zśw ie t la ły  ch m u ry  n iez liczone  
p o ż a ry ,  n o c n e  m y śl iw ce  na tę 
p y w a iy  n ie m ie ck im  z a ło g o m  na 
p ię ty ,  je d n ak  n ie m ie c c y  ż o łn ie ­
rze  są  p r z y g o to w a n i  d o  o b r o n y  
i w y ć w ic z e n  w s trze ła n  u z b r o ­
ni p o k ła d o w e  .

N ie b a w e m  s to i ą  on i  zn o w u  
n a  p ew n  m  g r u - c ie .  K a ż d y  z 
nich  zda*e m e ld u n e k  o  s u k c e ­
sie  i z s  m v  ty c h  m e ld u n k ó w  
p o w s ta j e  o b r a z  s k u te c z n e g o  
a taku .

R o o s e v e l t ,  k tó ry  n ie  l iczył się  
z ta k  silnyui o p o re m  izby r e ­
p rez en ta n tó w ,  p o n o s i  w  ten  
sp o só b  po rażkę ,  k tó ra  m oże  
b a rd z o  zaszkodz ić  j e g o  p re s t i ­
żow i w  sze rok ich  s fe racn  lu d ­
ności.  G o d n y  uw ag i je s t  ró w ­
nież  b ie rn y  o p ó r ,  jaki sp o ty k a  
go  ze  w szys tk ich  s t ro n  p rzy  
lansow an iu  p ro jek tu  w  sp ra  ie 
p o w sz e c h n e g o  o ow iązku  pracy- 
Naw e t  zw o lenn icy  ro o sev e l to w -  
skięj polityki i \ e w  D ea l s taw .a-  
ją  py tan ie ,  co  m ogło  sk łon ić  
p re z y d e n ta  d o  im an ia  s ię  ś r o d ­
ków, k tó re  z a s to so w a n e  p rzez  
k a ż d e g o  z je g o  p o p rze d n ik ó w  
uw aż an e  b y iyby  za  s a m o b ó j­
s tw o . D ale j  k rąży  p y ta n ie ,  d la ­
c z e g o  K o o sev e l t  już o rzed  d w o ­
ma laty, k iedy  p o ło ż en ie  S t a ­
nów  - e a n o c z o n y c h  znaczn ie  
p o w ażn ie j  wy ią d a  o , rne s ia -  
ra ł  s .ę  p rz e p ro w a d z ić  te g o  ro ­
dza ju  us taw y .

-W ed ł g  kom un ika tu  R e u te ra  
p e w n a  g ru p a  w rog ich  r z ą d o w i
d e m o < ra tó w z a p o w ie d z ia ła  s tw o ­
rzen ie  „ kom ite tu  n a ro d o w e g o  
a m e r y k a ń s k .c h  dem okratów '*. W 
kw iet iu lub maju m a s ę  o d ­
b y ć  kon fe ren c  a, b y  s tw orzyć  
„ d e m o k ra  yczną p la tfo rm ę"  i 
w y b ra ć  d e m o k ra ty c z n y c h  kan­
d y d a tó w  n a  s ta n o w isk o  p re z y ­
d e n ta  i w icep rezyden ta .  K ie row ­
nikiem te j g ru p y  j s t  H a r ry  
W o o d r .n g ,  były m in is te r  wojny  
w  gab i  e c  e  K o o sev e  ta.

Równ eż  na  f ro n c ie  p ro d rk e j j  
m nożą  s ię  t r u d .o ś c i .  P r e / e s  
a m ery k ań sk ie j  komis i żeglugi,  
a d m ira ł  Land, donosi  w  swoim 
osta tn im  sp raw o zd a n iu  mies. że 
p rodu  cja k ra jow a  sp a d la  z 208 
staMców w grudn iu  n a  124 w 
styczniu. W  te n  sp o s ó b  o d  lu 
te g o  u b ie g łe g o  roku  p ro d u k c ja  
s p a d ła  na  najn iższy  poziom  
L an d  zapow iedzia ł,  że w w y ­
p a d k u ,  g d y  ów za trw aża ją cy  u- 
bytt  k w  p io d u k c j i  n ie  zos tan ie  
p> zez w ie o k re tn ie  w zm o one  
wysiłki w za k res ie  w y tw ó rc z o ­
ści w y ró w n a n y  to  nas tąp i  n ie ­
d o s ta te c z n e  za o p a t ry w an ie  w ojsk  
am erykańsk ich .  ,

W  g ra n ic a c h  p o w s z e c h n e g o  
r  t rze źw  e  ia  p r o p a g a n d a  c o  raz  
b a rd z  ej p rz y g o ta w u je  s p o łe ­
cz e ń s tw o  a m e ry k a ń sk ie  d o  te* 
go ,  c o  A m ery . ię  je szc ze  w  o b e c -  

l nę j  w o jn ie  oczeku je .  S to su ie

w s z y s t k ie ,  ja k ie  t y lk o  is tn ie ią ,  
ś r o d k i ,  b y  n a r o d o w i  w y ja ś n ić ,  

z ę  n a ib a r d z ie j  k r w a w e  w a lk i  

d o p ie r o  n a d e jd ą ,  a  g a z e t y  a m e ­
ry k a ń s k ie  c o  r a z  w ię c e j  z a m ie ­

s z c z a ją  d r e s z c z  g r o z y  b u u z ą  

c y c h  f o t o g r a f i j ,  z w »a s z c z a  z  t e ­

a tru  w o jn y  n a  P a c y f ik u .  W  m o ­
w ie  u t r z y m a n e j w  b a r d z o  p o ­
w a ż n y m  t o n ie  s tw ie rd z i ł ,  s z e f  

a m e r y k a ń s k ie g o  s z ta o u  g e n e r a l ­

n e g o ,  g e n e r a ł  W larsu  a ll, z e  z b l i ­

ż a ją  s tę  b a r d z o  c ię ż k ie  b itw y .  
N a r ó d  a m e ry k a ń s k i  n ie  u ś w ia ­
d o m ił  s o u ie  je s z c z e  t e g o ,  j a k  

p o tę ż n y c h  p o t r z e b a  w y s i łk ó w ,  

,e ś li A m e r y k a  e n c e  z  te j w o jn y  

w y  ś ć  z w y c ię s k o ,  r e . n e  p o p a r ­
c ie  s i ł  z o r o jn y c h  je s t  n .e o d z o w -  

n ą  k o n ie c z n o ś c ią .  W la rsh a  1 z a  

ż ą d a i  o a  n a r o a u  a m e r y k a ń s k ie ­

g o  „ m o c n e g o  p o s t a n o w .e n ia  z ło ­
ż e n ia  w s z e lk ic h  o f ia r  ". K r a j  n ie  

O -c z u l  e s z c z e  r z e c z y w is t o ś c i  

w o .e n n y c a  i n ie  m o ż e  s o b ie  w e  

w ła ś c iw y  s p o s ó b  p r z e d s t a w ić  

s t ra s z n y c h  s t o s u n k ó w  n a  f i o s c . e .
■ *Y łTYY łY »Y ił*ilł« i

G E N E W A .  D N B .  „ W y o b ra ż a liś ­

m y sobie, że w o jn a  b ędz ie  k ró tsza "  

w y ja śn ia  a m ery k ań sk ie  p ism o  

„ N e w  R e p u b lic " . W iado m ośc i o  

so w ie ck ie j o fen zy w ie , ja k  i o  a ta ­

kach  lotniczy ch n a  m iasta  n iem iec ­

k ie  w y w o ła ły  w  n aro d z ie  a m e ry ­
k ań sk im  w rażen ie , że  n ad z ie je  n a  

p rędk o  m a ją cy  nastąp ić  koniec  

, w o jn y  ry ch ło  zostaną  spe łn ione . T e  

I z łu dzen ia  u su n ą ł g ru n to w n ie  k o ­

m u n ik a t g en e ra ln eg o  gu b e rn a to ra  

S tro n g ‘a, i e  i sy tu a c ja  a p ro w iz a -  
m ieck ie  lo tn ic tw o  je s t  obecn ie  s i l ­

n ie jsze  n iż  w  1939 r . Z  w ie lk im  

zdz iw ien iem  d o w ied z ian o  się  od  

Strong*a, że i sy tu a c ja  a p ro w iz a -  

c y jn a  N iem iec  n ie  p o go rszy ła  się w  

żadny m  w y p a d k u . T o  w szy stk a  

w sk a z u je  n a  to, że S tan y  Z je d n o ­

czone m a ją  jeszcze  c iężką  w o jn ę  

p rzed  sobą, i koniec  je j  o  w ie le  

tru dn ie j m ożna  p rzepow iedz ieć ,  

an iże li to sob ie  w y o b ra ż a n o .
fYWrYYYYYYYYTYYYYTYYYYYYYYYYYYYYT"

G E N E W A .  D N B .  W y p rz e d a ż  A n ­

g li i  n a  k o r lyść Z w ią z k u  S o w ieck ie

Ig o  ro zc iąg a  s ię  obecn ie  także  na  

m a ją te k  a n g ie lsk ie go  dom u  k ró le w  

1 sk iego . P a n i  C h u rc h ill  sp rz ed a ła  z  

1 lic y ta c ji k o szto w n ą  szatę  d a w n e j

T O K I O .  P r z e z  w y d a n ie  n o ­
w y ch  z a r z ą d z e ń  p rze c iw k o  p o d ­
z ie m n e j  k rec ie j  ro b o c ie  ż y d o -  
s tw a , k ta rą  t o  s p r a w ą  za jm o ­
w ała  s ię  k o n fe re n c ja  z n a n y c h  
o s o b i s to ś c i  j a p o ń s k ic h  w T o ­
kio, k o n ty n u u je  J a p o n ia  s w o ­
j ą  walkę p rze c iw k o  ag i tac j i  ż y ­
d o w sk ie j  w W ielk ie j  Azji 
W s c h o d n ie j .

P o d z ie m n a  r o b o ta  ż y d o s tw a  
w Azji W s c h o d n ie j  ro z p o c z ę ła  
się  p o  p ie rw sz e j  w o jn ię  św ia­
to w e j ,  g d y  J a p o n ia  z n a jd o w a ła  
się  n a  d r o d z e  z d o b y c ia  p rz o ­
d u ją c e g o  s ta n o w isk a  n a  wiel­
kich  p rz e s t r z e n ia c h  C hin .  W 
ty m  w idzie li  ż y d z i  n ie b e z p ie ­
c z e ń s tw o  dla sw oich  in te re só w  
i ro z p o c z ę l i  s y s t e m a ty c z n ą  n a ­
g o n k ę  p rze c iw k o  Ja p o n i i ,  m o ­
bilizując w  t y m  celu  ż y d o w s k ą  
p ra sę  w S ta n a c h  Z je d n o c z o ­
n y c h .  Z a in ic jow a li  o n i  an ty ja -  
p o ń s k ą  ag i tac ję  i b o jk o t  j a p o ń ­
skich sk le p ó w  w e w szy s tk ich  
w ielk ch  m ia s ta ch .  Ręka w  r ę ­
kę z ty m  o d b y w a ło  s ię  u k n u te  
p rzy  p o m o c y  A m ery k i  i Anglii  
ok rąż an ie  J a p o n i i ,  r ó w n o  ześ-  
n ie  za ś  z a g r o ż o n e  z s t a ły  p o d ­
s ta w y  p a ń s tw a  j a p o ń s k ie g o  
p rze z  a k c ję  r o z k ła d o w ą  w e ­
w n ątrz  kraju .

K ie d y  -w l ipcu  1937 r. J a p o ­
nia  u d e rz y ła  na  C h in y ,  okaza-

. ło  s ię ,  że  n a r ó d  j a p o ń s k i  o sa  
c z o n y  b y ł  p rz e z  p r o w a d z o n e  na 
l ince ż y d o w s k ie j  S tan y  Z je d n o ­
c z o n e  i A ng lię  o raz  p r z e z  Oto 
c z o n e g o  ż y d o w sk im i  d o r a d c a ­
m i  C z a n g k a isz e k a .  W te n  s p o ­
só b  w sze lk ie  w ys i łk i  J a p o n ii  
p o ro z u m ie n ia  s ię  z C zangka i-  

j s z e k ie m  s ta ły  s ię  n ie m o ż l iw e  
j a  po  w y b u e n u  w o jn y  w b a fd z o  
k ró tk im  c z a s ie  o k a z a ło  się  wy­
raźn ie ,  że  p o z a  p rzec iw n ikam i 
J a p o n i i  z n a jd o w a l i  się  żydzi 

l j a k o  p o d ż  g a c z e  i p o d p a la c z e ,  
i O d  roku  1941 p o d ję ła  J a p o  
' n i a  o tw a r tą  w a lk ę  p rze c iw k o  
św ia to w e m u  ż y d o s tw u ,  o g ła ­
sza jąc  p o d c z a s  w ielk iej to k i j ­
sk ie j  m a n  fe s ta c j i  has ło :  „Ży-
d p s tw o  je s t  w ro g ie m " .  S zcze­
g ó ln ie  w o jsk o  i in a ry n a ik a  s ta ­
ły  s ię  n a je z y n n ie js z y m i  c z y n ­
nikam i walki p rze c iw k o  ż y d o m .  
B y  z ło  ca łkow ic ie  w y k o rz e n ić ,  
wł d z e  j a p o ń s k ie  z a r e je s t r o w a ­
ły  w sz y s tk ic h  ży d ó w  w S zang ­
haju  i o d d a ł y  p o d  b a r d z o  s u ­
ro w ą  k o n t ro lę  o n o ło  40.000 
ż y d ó w ,  p r z e b y w a ją c y c h  w-Chi- 
n ac h  i w M a u d ż u k u o .  O d  te j  
chwili  ś le d z i  J a p o n ia  bys trym -  
ok ie m  w sze lk ie  ż y a o w s k  e m a ­
c h in ac je  i j e s t  " d e c y d o w a n a  
w sze lk im i s i lam i p rze szk o d z ić  
p o d z ie m n e j  k rec ie j  r o b o c ie  ż y ­
d o s tw a .

Japoński atak lotniczy
na staU  transportowe koto Fins^hliafsn

UcieiZKa niapr^ylaciilsKiCh ładzi podwodnych
T O K IO .  D N B .  J apo ńsk ie  lo tn ie - n ow isk ach . W szy stk ie  jap o ń sk ie  s »  

tw o  m orsk ie  a ta k o w a ło  w  go d z i- inoloty p o w ró c i ły  z  p o w ro te m  dc 

nach  p rzed p o łu d n io w y ch  w e  sw o ich  baz. 

czw artek  liczne statk i tran spo rto ­
w e , zn a jd u ją c e  się  w  p o rc ie  F in -  

schhafen , i  b o m b a rd o w a ło  poszczę

gó łne  m n ie jsze  jed n ostk i m orsk ie  

k o ło  wyspy N o w a  B ry ta n ia . W  g o ­

dzinach  p rzed p o łu d n io w y ch  ze sp o ­

ły  jap o ń sk ie go  lo tn ic tw a  m orsk ie ­

g o  w y k ry ły  n a  w o d a ch  n a  po łudn ie  

od  B o u g a in v ilIe  g ru p ę  n ie p rz y ja ­
cie lsk ich  s ta tk ó w  tran sportow ych  

i n atych m iast je  z a a tak o w a ły .  

W szy stk ie  sam o lo ty  jap o ń sk ie  p o w  

ró c iły  bez uszkodzeń  do  sw o ich  baz
W  nocy n a  c zw artek  trzy  n ie ­

p rzy jac ie lsk ie  łodzie  p o d w o d n e  usi 

ło w a ły  z a a tak o w ać  jap o ń sk ie  s ta ­
n o w isk a  w  p orc ie  M an d e ln , 32 k im  

na po łu dn ie  od M a ć a n g  n a  N o w e j  

G w in e i. J ap o ń sk a  a rty ie r ja  jed n ak  

zm usiła  je  do ucieczki.
T O K IO . D N B .  W e d łu g  don iesie ­

n ia  z P en an g , jed n o s tk i ja p o ń sk ie ­

go  lo tn ic tw a  m orsk iego  a tak o w a ły  

w  nócy p o  raz  p ie rw szy  n ie p rz y ja ­

cielsk ie  u rząd zen ia  m ilita rne, p o ­

łożone o  600 m il n a -p ó ln o c  od  z a ­

toki C e iioń sk ic j w zn ie ca ją c  w s k u ­

tek tra fn y ch  b o m b  p o ża ry  n a  4 sita

T O K IO .  D N B .  W  godzin ach  p o ­

rann ych  d n ia  3 lu tego  220 n iep rzy ­

jac ie lsk ich  sam o lo tó w  a tak o w a ło  

R a b a u l i ja k  p o d a je  jap o ń sk a  

g łó w n a  k w a te ra  zestrzelono , z te j 

lic zby  a tak u jący ch  sam o lo tów , 26 

m aszyn. S traty  jap o ń sk ie  podczas  

tego  a tak u  w y n o sz ą  je d n ą  m aszy ­

nę. Z  143 n iep rzy jac ie lsk ich  sam o ­

lo tów , któ re  dn ia  4. I I  a tak o w a ły  

R ab a u l, zestrzelono  11. Z  tych  w a lk  

nie  p o w ró c ił je d e n  sam olo t ja p o ń ­

sk i. D n ia  5. I I .  zn iszczono z  220 

a tak u jący ch  sam o lo tów  55. Jeden  

sam o lo t ja p o ń sk i z te j o p e ra c ji d o ­

tychczas n ie  p o w ró c ił.

T O K IO .  D N B .  S z w a jc a rs k i a m ­

b a sa d o r  w  T o k io  w rę c z y ł w  p on ie ­

dz ia łek  w  jap o ń sk im  m in isterstw ie  

sp ra w  zagran icznych  am ery k ań sk ą  

notę p ro testacy jn ą  z p o w o d u  złego  

trak to w an ia  jeń c ó w  w o jen n y ch  —  

tak  o  św iad c zy ł w  pon iedzia łek  

rzeczn ik  rz ą d o w y , Igu ch i, w obec  

p rzed staw ic ie li p ra sy  zagran iczne j. 

R ząd  jap o ń sk i o d p o w ie  n a  tę notę 

w  o d p o w ied n im  czasie.

Aż do  zwycięstwa!
T O K IO .  Iz b a  n iższa  o d b y ła  w  

sobotę  posiedzen ie  o tw arte . P o w z ię  

to  rezo lu c ję , k tó ra  je s t  w y ra ze m  

n iezach w ian e j stan ow czośc i izby  

w  p ro w a d ze n iu  obecne j w o jn y  aż 

do  zw y c ię sk iego  końca. R ezo lu c ja  

zosta ła  p rzy ję ta  jedn om y śln ie  

w śró d  n iem ilk nący ch  o k la sk ów . 

P re m ie r  m in istrów  T o jo  z a b ra ł  g łos  

i m ó w ił o  s i ln y m  zd ecy do w an iu  

rząd u  skoń czen ia  te j w o jn y  n ie

p rędze j, aż  p e łn e  c h w a ły  zw y c ię ­
s tw o  będz ie  w  ręk ach  japońsk ich .

P i f  zakończen iu  d eb a t  i p o  p rz y ­

jęc iu  32 poszczególnych  w n io sk ów  

u staw o d aw czych  odnośn ie  p re lim i­

n arza  bu dżetow ego , k tó ry  został 

w n ies ion y  przez p rezyden ta  na  p o ­

siedzenie izby  rep rezen tan tó w , roz­

poczęła  izba  rep rezen tan tó w  od nie  

dzieli fe rie , podczas gd y  izba  w y ż ­
sza  o b ra d u je  jeszcze do 8 lutego.

Religia w niebezpieczeństwie

angielskiej królowej Aleksandry. 
Dochód przeznaczony został na 
fundusz pomocy Sowietom.

S Z T O K H O L M . S z w e d z k a  g a ­
z e ta  „S v e n s k a  M o rg e n b la d e t "  
w s w y m  a r ty k u le  na  te m a t  p r z e ­
ś la d o w a n ia  re l ig i jnego  w E s ton i i  
w roku  1940 w y ra ża  o b a w ę  
w zn o w ie n ia  p rz e ś la d o w a n ia  re- 
l ig i jn eg o  w k ra jach  ba ł ty ck ich  
na  w y p a d e k ,  g d y b y  S ta linow i 
u d a ło  s ię  u rz e c z y w is tn ić  swe 
a m b ic je  w o b e c  ty c h  o b sz a ró w .  
„ I lu  patriarchów,' t y p u  S e rg iu sz a  
n ie  p o w o ła łb y  rzą d  s o w ie c k i" — 
p isz e  g a z e ta  — „ n i g d y b y  to  n ie  
za ta r-o  p r z e d  św ia te m  o p a r te g o  

»na a u t e n ty c z n y c h  d o k u m e n ta c h

f aki u p rz e ś la d o w a n ia  ch rz eśc i­
ja ń s tw a  w k rajach  b a ł ty c k ic h " .  
W rze czy w is tą  zm  a n ę  kursu  
s o w ie c k ’ej po lityk i w s to s u n k u  
d o  r e i i g i  me m o ż n a  w ierzyć.

J e d y n y  m pżliw y w n io se k  z 
tych ic z w a ż a ń  sz  -edzKiej ga- 
z ty  j e s t  t e n ,  że w alka  iem tec-  
k ich  sił z b ro jn y c h ,  k tó re  jedyn ie  
po traf ią  o b ro n ić  k ta je  b a ł ty ck ie ,  
ca łą  E u  r p ę  i k u l tu rę  z a c h o d ­
n ią  p r z e d  n ie b e z p ie c z e ń s tw e m  
W s c h o d u ,  p o w in n a  z n a le ść  p o ­
pa rc ie .  (  W ilnaer Z e i tuug)



TaK myśli Anglia!
Wzorowy przykład chwiejnej endo-sasko-żfdowsMej polityki

BERLIN. (DNB). Angielski
tygodnik „News Review“ propo 
ouje, ~ ażeby rząd brytyjski 
j US —  amerykański usunął 
„bezmyślną bandę rządów wy 
gnańczych". Jak bardzo pilną
jest ta akcja oczyszczenia, do­
wodzi znowu konflikt polski. 
Znajdujący się w  Anglii polscy 
uchodźcy i żołnierze przyczy­
niają Anglikom wciąż duże nie­
przyjemności.

Pismo „Tribune" pisze, że wy­
dawany przez generała Sosnknw- 
skiego organ czasopisma emi­
gracyjnego „Wiadomości Pol­
sk ie" w  tych dniach ogłosił, iż 
wysłani przez Sowiety na Wo­
łyń bandyci zamordowali nie 
mniej niż 70.000 Polaków. Jest 
to rzeczą niesłychaną, pisze
„Tribune", żeby takie wiado­
mości ukazywały się wewnątrz 
Anglii • przeciw sowieckiemu 
■sprzymierzeńcowi i to w  prze­
dedniu tworzenia drugiego 
frontu.

Propozycja Tygodnika „News 
F.eview" jest największą bodaj­
że zniewagą, jakiej doznali Pola­
cy od swych angielskich „opie­
kunów". Ci sami Polacy, któ­
rych Anglia podszczuwała prze­
ciw Niemcom i których niena­
wiść posunięta ,do najwyższego 
6topnia wywołała w końcu woj-

przyrzeczema i  na woię naro­
du polskiego. Polska jest zapła­
tą, daną Moskwie za pomoc. 
Przy tym los Po’ ki jest tylko 
zaliczką Anglo -  Amerykanów, 
daną Stalinowi, gdyż to, co prze 
żywa ja Polacy, przeżyją wszyst­
kie inne narody Europy, gdyby 
udało się anglo-amerykańsko- 
bolszewickiemu zespołowi ban­
dyckiemu odnieść w  tej wojnie 
zwycięstwo.

Cala żydowska zuchwałość 
i bezgraniczny bezwstyd bry­
tyjsko- żydowskiej kliki, które 
to zjawiska codziennie ukazują 
się w  prasie angielskiej w  spo­
sób urągający uczuciom ludz­
kim, ujawnia się w czasopiśmie 
„Tribunie" w  zarzucie pod adre­
sem Polaków, że ośmielili się 
podawać o zamordowaniu tych 
70000 Polaków na Wołyniu. Przy 
tym tych 70000 ofiar mordu 
bolszewickich katów jest tylko 
drobnym ułamkiem z 2 milio­
nów zabitych Polaków. Kazano 
też milczeć o masowym zamor­

dowaniu 12000 oficerów w lesie 
katyńskim. Ale cóż to za ofiara 
dla żydowskich pijawek tych 
kilka setek tysięcy ludzi? Jeżel: 
służy to dla ich celów, to ży­
dowstwo pożera bezlitośnie ca'e 
narody, tak jak to żydowskie 
sprzysiężenie świałow .2 zainor- 
dowało albo zagłodziło miliony 
ludzi w  Rosji, ażeby utrwalić 
panowanie bolszewizmu.

Co znaczą wobec tego angiel- 
sh gwarancje lub Roosevelta 
obietnice pomocy? Żydostwo 
dyktuje, a rządy w  Londynie 
i Waszyngtonie w  trkt dyktan­
da paradują. Przykład polski 
może wykazać tym narodom, 
które ciągną się na pasku an- 
glo-amerykańskim, jaki los ich 
oczekuje, jeżeli żydowskie 
sprzysiężenie światowe nie zo­
stanie wytępione ogniem i mie­
czem. Istnieją dwie ewentual­
ności. Albo zwyciężą Niemcy, 
albo zatriumfuje bolszewizm. 
Chodzi tu o los nie tylko Polski, 
ale o całą Europę.

I W  « # £ » # «

Materiał wojenny USA
A M S T E R D A M . (D N B ) .  J ak  do . 

n osi b ry ty jsk a  s łu ż b a  p ra so w a , —  

n ę , s ą  d z iś  „ b e z m y ś ln ą  b a n d ą " ,  k ie ro w n ik  a m ery k ań sk ie go  u rzędu  

k t ó r ą  m o ż l iw ie  j a k  n a js z y b c ie j  p ro d u k c ji w o je n n e j D o n a ld  N e lso n  

n a le ż y  z l ik w id o w a ć .  C z y  n ie  w y ja ś n i ł  w  n iedz ie lę  w  rad io , że  

d a w a n o  h o jn y c h  o b ie tn ic  te j s jjn e  w a lk i  zu ży ły  w o je n n y  m a te -  
„ b e z m y ś ln e j  b a n d z ie "?  C z y  n ie  r ja l U S A  w  zastrasza jący ch  ro z -  

u c z y n ił  j e j  L o n d y n  n a jb a r d z ie j  m ia rach . S tra ta  60 sam o lo tó w  w  

z a c h ę c a ją c e  p r z y r z e c z e n ia  g w a -  

’ k a n c y jn e?  C z y  n ie  w y k o r z y s t y ­

w a ł  C h u r c h i l l  r z ą d y  e m ig i a c y j -  

itó p r z y  k a z a e j  s p o s o b n o ś c i d la  

s w o ic h  c e ló w  p o l i t y c z n y c h  i  a g i ­
ta c y jn y c h ?  C z e g o  im  ty lk o  m e  

p rz y r z e k a n o ,  ja K im i n ie  d a r z o ­

n o  ic h  ła s k a m i!  W s z y s tk o  to  

j e d n a k  b y ło  o s z u s tw e m .

R z a d k o  k ie d y  ś w ia t  z e tk n ą ł  
S ię  z  t a k im  p o w o ln y m  i  n ie m o ­
r a ln y m  z a k ła m a n ie m , j a k ą  je s t  

p o s t a w a  A n g h i  w o b e c  P o la k ó w  

A l e  t u  u j a w n i a  s ię  z n o w u  s p r ę ­

ż y n a  ż y u o s t w a ,  k t ó r a  p rz e są u z a  

b e z  s u m ie n ia  i  z  z im n ą  k r w i ą  

losy n a r o d ó w .  P r z y  w s p ó łd z i a ­

ła n iu  ż y d ó w  b r y t y js k ic h  z  so ­
w ie c k im i,  p o ls k i  n a r ó d  p o ś w ię ­
c o n y  z o s ta ł b o ls z e w ic k ie j  h y d rz e ,  

b e z n a jm n ie js z e g o  w z g ię d u  n a  

d a n e  w  s w o im  c z a s ie  P o ls c e

się  Ę jĘ ją cz& rg su g e
a tak u  oznacza, że  tysiąc  ro b o tn i­

k ó w  m usi p ra c o w a ć  ca ły  ro k  w  tab  

ry ce  sam o lo tów  40 godzin  ty go d ­
n io w o  a b y  w y ró w n a ć  stratę. C ięż ­

k a  a rty le r ia , k tó re j w y k o n an ie  w y ­

m a ga  m iesięcy, je s t  często w  c iągu  

m iesiąca  n ic  d o  użycia  d la  da lsze - ' 

g o  p ro w a d z e n ia  w o jn y .

Czołg a wóz syp.alny
P ó tao cn o -am e ry k ań sk i korespon  

dent gaze ty  „ D a ily  M a i l "  p rze s ła ł  

d o  s w e g o  p ism a  h isto ry jk ę , k tó ra  

obecn ie  o b ie g a  S tan y  Z jedn oczon e . 

T re ść  je j  je s t  n as tęp u ją ca : gdy
C h u rch ill i  S ta lin  że gn a li s ię  w  T e  

h eran ie , m ia ł C h u rch ill p ow ied z ieć  

d o  S ta lin a : „ G d y  spo tkan i P a n a  

następn ym  razem , będz ie  to w  

E u ro p ie ". N a  to S ta lin  m ia l od p o ­

w ied z ie ć : „O czyw iśc ie , j a  p rz y b ę ­

d ę  —  w  czo łgu  a  p a n  —  w  w oz ie  

sy p ia ln y m ."

P rzy to czo n a  h is to ry jk a  w y ja ś n ia  

w  k ilk u  w ie rszach , ja k  p ó łn ocn o ­
am ery k ań sk i o b y w a te l p rze d sta w ia  

so b ie  sy tu ac ję  p o  „ zw y c ię s tw ie " :  

n ik t n ie  będz ie  p rzeszk ad za ł S ta li­

n o w i w  o p a n o w an iu  E u ro p y  s w o ­

im i czo łgam i, zaś zm ęczony , chory  

C h u rch ill p rzy jcd z ie  w o zem  sy p ia l­

nym , b y  o trzym ać  n o w e  ro zk azy  

w e d łu g  w z o ru  teberań sk iego . C ie ­
k a w  cm  Jest że  K oo seve lt  pozo rn ie  

n ie  b ie rze  w  tem  udzia łu . C zy  m a  

to  oznaczać, że  A m e ry k a  z g łasza  

c a łk o w ite  desin tcressem eiit w  sto ­

su n k u  d o  E u ro p y ?  C zy  k ry je  się  w  

tem  za m ia r  pozo staw ien ia  C h u r -

C Z W A R T łS *

Scholastyki.

v\ schód s.onco 6.05 

Zachód słońca 15.59

D Z I S  Z A C I E M N I A M Y  O K N A  

O D  G O D Z .  16.35 D O  G O D Z . 06.45

  N I E  W O L N O  P O B IE R A Ć

W Y Ż S Z Y C H  C E N  Z A  A R T Y K U ­

Ł Y  N I E  N O R M O W A N E .  Z a u w a ­

żono ostatnio, że  szereg  sk lep ó w  

w  W iln ie  p o b ie ra  za  a rty k u ły  n ie  

n orm o w an e  cen y  w y ż sz e  n iż  to  

zosta ło  u sta lo ne  p rzez  u rz ąd  re  

g u la c ji cen. W  z w ią z k u  z  tym  kon  

tro łerzy  u rz ęd u  re g u la c ji  cen  p rze  

p ro w a d z ili lu s t ra c ję  tak ich  sk le ­

p ó w , gdz ie  w  w y n ik u  n a  w ła ś c i­

cie li 1 k ie ro w n ik ó w  p o b ie ra jący ch  

w y g ó ro w a n e  ceny  sp isan o  p ro to -  

k u ły  i u k a ra n o  su ro w o .

—  K A R T K I  Ż Y W N O Ś C I O W E  

24 O K R E S U  P R O L O N G O W A N E .  

Z a w ia d a m ia  s ię  m ie szk ań có w  m. 

•W ilna, że k a rtk i ży w n o śc io w e  24 

ok resu  w y ż y w ie n io w e go  m a ją  w a ż  

ność tak  sam o ja k  k a rtk i ż y w n o ­

śc io w e  25 ok resu . S k lep y  „R u ty "  

rozpoczęły  sp rzed aż  cu k ru  i  d ro ż ­

dży n a  k a r tk i 24 okresu .

— S K L E P Y  „ R U T Y "  I  L I - M I - P A  

S P R Z E D A J Ą  D R O Ż D Ż E . P o d a ­

je  się  do  w iad o m o śc i m ieszk ań ­
ców , że p o czyn a jąc  od  d n ia  7 -go  

lu te go  1944 r. n a  odc in ek  „D ro ż ­

d ż e "  w szystk ich  k a r t  ży w no śc io ­

w y c h  26 -go  ok resu  w y ż y w ie n ia ,  

będą  sp rz ed a w an e  drożdże  w  ilo ­

ści —  40 gr. n a  k a żd y  odcinek.

Z  tą  sam ą  datą , tracą  w ażno ść  

odc ink i n a  d rożdże  w szystk ich  in ­

nych  o k resó w  k a r t  w y ż y w ien ia .
(K.)

_  Z A R Z Ą D Z E N I E  O  R E P A R A ­

C J I O B U W I A .  J ak  w iad o m o , w ię k  

szość sz ew c ó w  m iasta  W iin a  otrzy  

u iu je  o rde ry  n a  k u p n o  m a te r ia łó w  

do re p e ra c ji o b y w ia  z  U rz ę d u  

A p ro w iz a cy jn o -G o sp o d a rc z e go . Z a  

w y k o n an e  z  tych  m a te r ia łó w  r e ­

p e ra c je  sz ew cy  o b o w ią z an i są  p o ­

b ie ra ć  cen y  w e d łu g  usta lonego  

cen n ik a  (w  k a żd y m  w arsz tac ie  

p o w in ie n  z n a jd o w a ć  s ię  u rzęd o w y  

cennik ).

C zęsto  się  je d n a k  zda rza , że 

szew cy  p o b ie ra ją  znaczn ie  w yższe  

ceny, w z g lęd n ie  w o g ó le  o d m a w ia ­
ją  p rzy ję c ia  o b u w ia  d o  n a p ra w y ,  
m o ty w u ją c  to tym , że n ie  o trzym u

Z c  w z g lę d u  n a  to w  w y p a d ­

kach , k ied y  szew cy  o d m a w ia ją  

p rzy ję c ia  o b u w ia  do  n a p r —^ y  lu b  

też p o b ie ra ją  w y g ó ro w a n e  ceny, 
W y d z ia ł  A p ro w iz a c y jn o -G o s p o -  

darczy  p ro s i sk ła d ać  zaża len ia  do  

p o k o ju  N r .  20 p rz y  u l. M a t u le w i -  

cza 4. Z ło żo n e  sk a rg i b ę d ą  ro zp a ­

t ry w an e  i  w in n i zostaną  p o c ią g ­

n ięc i d o  o d p ow ied z ia ln o śc i. (K . )

—  U W A D Z E  M I Ł O Ś N I K Ó W  

S Z T U K I  S C E N IC Z N E J .  O so b y ,  

które  in te re su ją  się  p ra cą  scen icz­

n ą  ja k  np. so liśc i i  śp iew acy , so ­

liśc i n a  istrum entaeh  m uzycznych , 

ak to rzy , tancerze , tancerk i, k u p le -  

ciści, k o n fe ran s je rzy  . i  t. p ., k tó rzy  

chc ie liby  p ra co w ać  w  te j d z iedz i­

n ie  p roszen i są  b y  w e  w ła s n y m  

in teres ie  zg ło s ili się  celem  za p i­

san ia  s ię  G ed y m in o  27, 3 p iętro , 

pokó j 320, tel. 18-76.

—  W  T Y M  T Y G O D N I U  T Y L K O  

J E D N A  Ł A Ź N I A .  Ł a ź n ie  m ie jsk ie  

d latego  są  n iezaw sze  czynne, pon ie  

w a ż  są  du że  tru dności z  dostarcze ­

n iem  opa łu . W  b ieżący m  ty go dn iu  

będz ie  czyn na  ty lk o  je d n a  łaźn ia .
—  F R O T O K U Ł Y  Z A  N I E Z A -  

C I E M N I A N I E  O K IE N .  P o m im o  

szeregu  ostrzeżeń  w  p ra s ie  w c iąż  

jeszcze  z d a rz a ją  s ię  w y p a d k i, że 

m ieszk ańcy  m . W i ln a  n ied o k ład ­

n ie lu b  w c a le  n iezac iem n ia ją  

okien . P rz ep ro w ad zo n a  w  tych  

dn iach  kon tro la  p rzez  w ła d z e  p o ­

lic y jn e  d a ła  w  w y n ik u  szereg  p ro -

to k u łó w  za n ied o k ład n e  zac iem n ił 

nie ok ien . O so b y , k tó ry m  p o  raf 

d ru g i spo rządzon o  p ro to k u ly  zo­
stały s u ro w o  u k a ra n e  adm iu istra  

cy jn ie  1 n ieza leżn ie  o d  to go  w y łą ­

czono im  en e rg ię  e lek try c zn ą  m  
d łuższy  czas.

—  P R O T O K U L Y .  W  c iągu  soboty  

1 n iedz ie li fu n k c jo n a r iu sz e  p o lic ji  

sp isa li n as tęp u ją cą  ilość  p ro toku  - 

łó w :  za  h an d e l sam ogon em  —  2 

za  p o d w y ższan ie  cen  —  10, z a  p i- 

ja ń ś w o  —  5 i za  sp e k u la c ję  —  2
(K;

  W Y N I K  S O B O T N IE J  O B Ł A ­

W Y  W  O K O L I C Y  K I N A  „ C A S I -  

N O “. W  sobotę  5 -g o  b . m . w  godzi­

n ach  p o p o łu d n io w y ch  w  w y n ik i  

„ o b ła w y "  p rze p ro w a d zo n e j w  oko  

l icy  ja k  też i  w  poczekaln i kina  

„C as in o ", za trzy m an o  20 dzieci 

tru dn iący ch  się d ro b n y m  han d lem  

D ziec i oddano  rodzicom , po  u p rze  

d n im  sp isan iu  p ro to k u łó w . (K

O F I A R Y
P ra c o w n ic y  F -m y  „S ta ty b a "  w )  

d z ia łu  e lek tryczno -san toch n iczn &  

g o  d la  P o lsk ic h  b iedny ch  d z iec  

sk ła d a ją  216 R M .

P ra c o w n ic y  F -m y  „K osm os  

—  D a g y s  s k ła d a ją  d la  p o lsk ie !  

b ied n y ch  dzieci R M  250.

D la  b ied n y ch  po lsk ich  dzieci 

R M  200 od  W .

Tu mówi Związek Zawodowy
Pro§ra.5i irrprez artystycznych Odizi-Łu 

„Wypoczynku i radaści życia"
N ie d z ie la  13. I I .  god z in a  11 z a -  d y r . E ino ra , g ru p a  taneczna  imie-

ch in o w i o b rac h u n k u  z b ru d n e j

- » * ,  E « , o „  i » .  i- zzz
tym  obciążyć? W  k ażd y m  ra z ie  n ie

oczek u je  ju ż  a n g lo sak so n ó w  zasz­

czytn a  ro la .

C iW . Z .“ )

k u  z  tym  p o d a je  s ię  do w ia d o m o ­

ści m ieszk ań ców , że  obecn ie  s z e w ­

cy n ie  o trzy m u ją  skóry , leez w z a -  

m ian  za  jo  o trzy m u ją  dostateczną  

ilość gum y.

F i i | e i i > i v i € o  w i t a m i n

Wift££igfc*ny wzmacniają odporność organizmu
W r a z  z  m oż liw ośc ią  chemiczne- 

*o  w y tw rz a n ia  w itam in  o tw o rzy ło  

Bię p rzed  n au k ą  lek a rsk ą  l io w e  p o ­

łę  p racy , zw ła szc za  że  u d a ło  się  

Poznać  specy ficzn e  w ła śc iw o śc i  

u z d ra w ia ją c e  sze re gu  w itam in  

* •  C  i  D . W ita m in a  A  o d e g ry -  
® a P em n ą  ro lę  p rzy  leczen ia  ran ,  
zaś w ita m in a  D  zn a jd u je  zastoso ­

w a n ie  p rzy  leczen iu  rach iiyztnu , 

natom iast specy ficzn e  d z ia łan ie  w i  

tarniny B  n a  k o m órk ę  n e rw o w ą  

n a p ro w a d z iło  a a  dom ysł, że być  

m oże sk łonność  do  z a ch o ro w an ia  

a a  p ac ie rzo w y  p a ra liż  u  dzieci 
jeszcze  się  zw ięk sza  sk u tk iem  b r a ­

ku  w  p o k a rm ach  w ita m in y  b , 

a w la szeza  że o rgan izm  rosnący  

p rado p o d o bn ie  p o trzeb u je  W ięce j 

W itam in  B  niż o rgan izm  w y ro śn ię -  

Z e  Szk o ły  K lin ic z n e j w  W ie d ­

n iu  w y sz ła  zatem  zachęta  d o  d a ­

w a n ia  dzieciom , w  ok rasach  p rze d ­
staw ia jąc y c h  n iebezp ieczeń stw o  

P ieczyw a , zu p y  i  k an ap ek  z u a in -  

r ‘*b»ych n a jb a rd z ie j zasobnych  w  
*  darn in y  B  
•te  t

ostry m  a tak u  reu m aty zm u  

w y s ta rcz a ł jed en  jed y n y  
tóslrzy fc  te j w ita m in y , by  usunąć  

n a jk ró tsz y m  czasie  z a c z e rw ie -  

“ ■2 .  p u eb lizn ę ; n astępn ie  z a u w a -  

i  >ao d o b re  d z ia łan ie  p o  la k  p rzy -  

k- ych sk u tkaeh  R ón tgcn a  p rz y  te -

sn bstan cy j, m ia n o w i-  

drożdzy  i  k ie łk ó w  zhożo -

ra p ii p ro m ien io w e j. W  końcu  w i ­

tam in a  B  m oże b y ć  d o  p ew n e go  

stopn ia  pom ocn iczym  środ k iem  

p rzy  leczen iu  cu k rzycy , w zm a cn ia  

b o w iem  d z ia łan ie  in su lin y  1 w  ten  

sposób  n ła tw ia  j e j  zaoszczędzenie, 
w ó w cza s  gd y  jed n ocześn ie  p od n o ­
si się w y trzy m a ło ść  n a  w ę g lo w o ­

dany . T e n  ro d z a j d z ia łan ia  jest  

w sp ó ln y  i d la  w ita m in y  C, w  w y n i  

ku czego te o b ie  w itam in y  w  ostat­

n im  czasie zy sk u ją  w z ra sta ją c e  

znaczenie  p rzy  u zu pe łn ia ją cy m  

leczeniu  d ia b e ty k ó w .

W ita m in a  C  obo k  s w e g o  w y k o ­

rzystan ego  d z ia łan ia  p rzec iw  sk o r  

b u to w i o raz  p rze c iw  tak  zw an em u  

„w y cze rp an iu  o rgan izm u  n a  w io ­
sn ę " zy sk a ła  n o w y  n ies łychan ie  

szerok i zak res  zasto so w an ia . Z w ię k  

sza on a  zdolność do  d z ia łan ia  i od ­

porność  zw ła szcza  u  ludzi, k tórzy  

m uszą  p ra co w ać  szczegó ln ie  c ięż ­

ko lu b  w  n iepom yśln ych  w a ru n ­
kach  zd ro w otn ych , n ap rzy k ład  

przy  w y łą czen iu  św ia t ła  dzierfne- 

go. W  sw o ich  d a lek ow zroczn ych  

zab iegach , i u rzęd y  i p a r t ia  —  

p rzy po m in am y  tu w  zw ią zk u  *  

tym  szero k o  z ak ro jo n ą  ak c ję  w i ­

tam in o w ą  n iem ieck iego  fron tu  r o ­

botn iczego  —  m a ją  pieczę  nad  n ie ­

p rz e rw a n y m  zaopatrzen iem  w s z y ­

stk ich  ro d a k ó w  za tru dn ion ych  w  

tak ich  w a ru n k a c h  w  w itam in ę  C. 

W r a z  z  w a p n e m  w ita m in a  G  o b n i-

w  w ięk szych  m ia -  ści w itam in y  C  i  ż e  p rz y  takichża  zw ła szcza  

siach  tak  często  w y s tę p u ją c ą  n a d ­

m ie rn ą  sk łonność  d o  p rzez ięb ien ia  

się, w  rezu ltac ie  czego ju ż  n ie j e -

cho robach  zakaźnych , zw ła szcza  

przy  b łon icy , z ap a len iu  p łuc , su ­

chotach  i t. p. m a  m ie jsce  w  s i l-  

den  cz łow iek , któ ry  p rzed  tym  w : n ym  stopn iu  w ięk sze  zużycie  w i -  

ostrze jszych  ok resach  ro k u  s ta le  tarniny C . O d p o w ia d a  tem u p ew n e  

m ie w a ł co p o rę  ty go dn i s i łn y  k a -  i d o św iad czen ie  poczyn io ne  p rzez

m k n ię te  p rze d sta w ie n ie  w  „ W e h r -  

m ach tk in o  I I "  i  „C a s in o " d la  człon  

k ó w  Z w ią z k u  Z aw o d o w e g o .
N ie d z ie la  13. I I  o  godzin ie  14-ej 

w  W ie lk ie j S a li  K o n c e rto w e j o d ­
będzie  s ię  18 (33) „P o p o łu d n ie  R oz­

m a itośc i". W  p ro g ra m ie  b io rą  u -  

dzia ł: so listk a  o p e ro w a  S im an iu k -  

śtyte, so listk a  —  H a rk a w a , a k to r ­

k a  —  B ie lick a , ak to rzy : R u k a s  i 

J u rk u n as , sk rzy p e k  R . M roszczyk , 

chór m ieszany  koop . „ R u ta "  p o d

n ia  C zu rlio n isa  p o d  d y rek c ji  

K ru k isa  o raz  o rk iestra  sym fon icz ­

n a  Z w .  Z a w . p od  bat. p. A . M ak a -  

c inasa . Z  c h w ilą  rozpoczęcia  p ro ­

g ram u  spóźn ien i n a  sa lę  m e  będę  

w puszczan i. N ie za leżn ie  od  tego  d o ­

nosi się, że  w  przysz łości b ile ty  ns 

k re d y t  n ie  b ę d ą  w y d a w a n e . B ilety  

n ależy  o d eb ra ć  dziś, u L  G ed im in?  

27, I I I  p ię tro , p o k ó j 320, tek  18-76.

Obwieszczenie Nr. 4
w sprawie rozwiązania a* kfiii

tar, p o z b a w ił się te j u c ią ż liw e j  

sk łonności, zaw d z ię cza jąc  k o m b i­

n o w a n e j k u rac ji z a s trzy k o w e j z  

w itam in y  C  i w a p n a . D a le j  w it a ­

m in a  C  o k azu je  s ię  pożyteczną  

przy ch o rob ie  z ęb ó w  1 ust, ja k  n a -  
p rzy k iad  przy  p a rad e e to iie , o raz  

następn ie  p rzy  w ew n ę trzn y ch  

k rw a w ie n ia c h . I  o d p o w ied n io  do  

fak tu , że p rzy  n iek tórych  ch o ro ­

bach  b łon y  ś lu z o w e j żo łądk u  i j e ­

lit, o rgan izm  nie jest w  stan ie  w y ­
dostać potrzebn e  ilotói m aterii C  

z n atu ra ln y ch  ś ro d k ó w  p o k a rm o ­

w ych , w zg lęd n ie  w y m a g a n a  d ie ta  ' z w a icsać  z ich pom ocą. O n e  ty lko

m edecyn ę  p rak tyczn ą , że  z w ię k ­

szone d a w k i m aterii C  w  licznych  

w y p a d k ac h  ła god z iły  gw a łto w n o ść  
cho rób  in fek cy jn ych , sk róca ły  

czas icb  t rw a n ia  a  n iek iedy  n aw e t  

zap o b ie ga ły  ich w ystąp ien iu . W la ś  

nie zw ią zk i zachodzące  m iędzy  

d z ia łan iem  w itam in  a  o d p o rn o ­

śc ią  o rgan izm u  m a ją  w ie lk ie  zn a ­

czenie d la  z ro zu m ien ia  istoty  w i ­
tam in  w o gó le .

N ie w ą tp liw ie  w ita m in y  n ie  są  
w ła ś c iw y m  an tido tum  p rzec iw  

chorobom , któ re  jesteśm y  w  stan ie

m usi z re zy gn o w ać  z n atu ra ln ych  

p o k a rm ó w  z a w ie ra ją cy ch  w itam i­

n y  —  w ita m in a  C  zn a jd u je  r ó w ­

n ież zasto so w an ie  d o  d o d a tk o w e j  
k u rac ji n ap rzy k ład  o w rzod zen ie  

żo łąd k a  I d w un astn icy .
S w o isty  zw ią ze k  ja k i  m a  o s ta ­

tecznie w ita m in a  C  z procesem  

im m un iuac ji w  o rgan izm ie  u ie  

je s t  b y n a jm n ie j c a łk o w ic ie  w y ­

ja śn ion y , je d n o  je s t  ty lk o  ju ż  b e z -  

przecznym , ż® zdolność, z łoś liw ość  

i żyw otność  w ie lu  b a k te ry j ch o ro ­

botw órczych  o s ła b ia  6ię p rzez  

w p ro w a d z e n ie  dostatecznych  M o-

re sty tu n ją  p ie rw o tn ą  u traconą  

przez c y w iliz o w an e  ży w ien ie  się  

odporność  o rgan izm u  n a  sz&odli 

w e  w p ły w y  i p o m a g a ją  w  ten  sp o ­

só b  o p an o w ać  te ostatn ie. A  od  

zrozum ien ia  tego  je s t  jed en  ty lk o  

kro k  do  w n io sk u , że  w ie le  tych  

cho rób  w o g ó le  n ie  m ia ło by  m ie j- 

soa, g d y b y  n a tu ra ln e  z ap o trz eb o ­

w a n ie  o rgan izm u  w  w ita m in y  b y ­

ło  s ta le  p o k ry w a n e  w  tak ich  Ko­

śc iach , ja k ie  o d p o w ia d a ją  p ie r ­

w o tn y m  w a ru n k o m  w y ż y w ie n ia .

t ,W .  Z . " )

„ N a  p o d s taw ie  p rze p isó w  w y k o ­

n aw czy ch  P a n a  G en e ra lk o m m i-  

s s a r a  w  K o w n ie  z  22 styczn ia  

.342, dotyczących  ro z w ią z an ia  a r -  

.e ii w  G en erazn ym  O k rę g u  L itw y  

.Dziennik. U rzę d o w y  N r .  1/1942) 
najeży  u w ażać  za  ro zw ią zan e  n a -  

^ p u j ą c e  a rte ie  spó łdzielcze, w y t  

g o lc z e  i  p rzem y s ło w e :

1. A r t e l  w y tw ó rc ó w  ś ro d k ó w  

przec iw no  m u cno m  „P ro g re sa a "  w  

K o w n ie  i  z łączone  z  n im  a rte ie :

2. A r t e l  m ły n a rzy  „ K ru o p a "  w  

K o w n ie  i

3. A r t e l  w y jtw ó rców  n am iastk i  

n aw y  „ rm v a “ w  K o w n ie .

4. A r t e l  p o ja z d ó w  c ięża ro w ych  

w  K o w n ie .

5. K o w ie ń sk i a r te l w y tw ó rc ó w  

ao id e r  „ A n tk io d e "  i  z łączone z 
a a  arte ie .

6. A r te i  w y tw ó rc ó w  u b ra ń  sp o r ­

tow ych  „ A p s a u g a "  w  K o w n ie .

7. K o w ień sk i a rte l k ra w c ó w  b ie - 

■ i/ny „ U  B a it in ia i"  i  z łączane  z 
nim  a rte ie  k r a w c ó w  b ie iiznzar- 

sk ich :
8. „ M a rs k in ia i"  w  K ow n ie ,
9. „ U I  B a it in ia i"  w  K o w n ie  i
10. „ IV  Baitiniai" w  K o w n ie .

11." K o w ień sk i a rte l g r a w e ró w  

„ G r a w iu ra "  i  z łączone z n im :

12. A r te l  o b rab ia c zy  bu rsztynu  

„G in ta ra s "  w  Po łądze .

13. A r t e l  w y t w ó rc ó w  w ó z k ó w  

dziecinnych  „R a te iis "  w  K o w n ie .

14. A r te l  ro b o tn ik ó w  ład u ją cy ch  

„ K ro v e je s “ w  K o w n ie .

15. A r te l  w y tw ó rc ó w  p ro d u k tó w  

b a k a lijn y c h  „ B a k e lita s "  w  W iln ie .

16. A r t e l  ■w ytw órców  trykotarzy  

„T r ik o ta za s " w  W iln ie .
17. W ile ń sk i a rte l „ B e r ia i" .

18. A r t e l  k r a w c ó w  „ R u b a s "  w  

A n y k sc ia i.
19. A r t e l  szew ieck i „ Y la "  •• P a n  

delis.
20. A r t e l  k ra w ie c k i „ R u b a s "  w  

W iłk o m ie rz u .

21. Artel fr y z je ró w  „ D a rb o  K ir -

p y k la "  w  B irżach .
22. A r t e l  s to la rzy  „ A z u o la s "  w  

T au ro gach .
23. A r t e l  k ra w ie c k i „ R u b a s "  w  

R osien iach .
24. A r t e l  czap k a rzy  „ K e p u r e "  w  

R osien iach .

25. A r t e l  czap k a rzy  „R au d on o i  

K e p u re "  w  R ok iszkach .

26. A r t e l  k ra w ie c k i „ R u b a i"  w  

K u rsen a i.

27. A r t e l  szew ieck i „ P e d a "  w  

S. Jon iszkach .

28. A r t e l  szew ieck i „ V a d a s “  w  

Z e lw ie .

29. A r t e l  szew ieck i „ V a d a s "  w  

K ie jdan ach .

30. A r te l sz ew ieck i „S e su p e "  w  
P iiw iszk ach .

31. A r te l sz ew ieck i „ Y la "  w  

J u rb a rk a s .

32. A r te l  szew ieck i „ A v a ly n e “ w  

T ry sk ia i.

33. A r t e l  w y tw ó rc ó w  naczyń  gil. 

n ian ycb  „ V a z a “  w  K . N au m ies t is

34. A r te l p oń czoszn ik ów  „K o jin iu  

M e rg e ja s "  w  P o a ie w ie żu .

35. A r t e l  „Beiria i" w  K a lw a r i i  

Suwalskiej.
36. A r t e l  „ U t iliz a c i ja "  w  T e l.  

szach.

37. A rtel galanterii skórzanej 
„Portfelis" w  S zaw lach .

38. A r te l e lek trom echan ików

„ E le k tra "  w  S za w la c h  i  złączony  

z n im :
3y. Artel blacharski „Skard a" \ 

Szawlach.
40. 40. A rtel kraw iecki „R u b as  

w  i»kŁ.udvile.
41. A r t e l  f r y z je rsk i „ G a rb a ru  

w  S zaw lach ,

K a w iw ,  3 lu tego  1944.

P e łn o m ocn icy

d la  L ite w sk ie g o  R<

1 D re h n e g e  P rz e m y s ł* .
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SoliatentheMer II v̂ au. '. )  8

„ S t a r e  s e r c e  —  
z n o w u  m ł o d e "

„C A S It tO "  47, te'. 6 -77

, , P  R E M  J E R  A “

" C C  3i. 1.1. 10-37

„Kobiety nie są aniołami"

,MUZft“ . 8. tei. 6 62

„KIEMOŹLIWY PAN PITT"

„AUSZRA" 54, w . 1 o-7i-

„ B O C C A C I O "

Wielka Sala Koncertowa
O str jb ram ssa  5

1 1  l u t  g o  o  g o i r .  1 8 - 2 ]  

o d b ę d z i e  się

recital tortejisnowy
Stanisława

SZPINALSKIEGO
W proararrret Rach-Busoni, Beet- 
how en , Liszt, Chopm, MusSarski—  

Szpinaisk', Debussy i inr.i. . 
Bilety do nabycia w  kasie Teatru 

ie skiewo.

„G«AŻYNA“ w N .-W ile ;ce .

„Moja ciotka— twoja ciotka"

T E A T R —R E W I A
w lokalu kina

„ A #  U  Z  / % * *
N o w o g r ó d z K a  8

od dnia 1-zo lutego r. b. 
P R E M I E R A !

„Przez dziurkę od klucza'*
przy udziale wybitnych sił Zaira- 
uicznych oraz całego zespołu teatru

„ A L !  -  3 A S A " ,
Reżyseria LASONIA. 

Kierownictwo muzyczne
oZłĘGiELE ^SKIEGO.- 

Dekor?c|e MAhOJNiKA. 
Początek seansów: 

w dni powszednie: o g. 19-ei, 
w doi przedświąteczne: o 17 i 19-ej, 
w święta: o g. 15, 17 i 19-ej. 

Przedsprzedaż bi eiów:
Wileńska 16 i Wielka 32.

Dn. 13 il-44 r. o godz. 12-e]
o d b ę d z i e  s i ę  

w TEATRZE MIEJSKIM
d. Pohulanka

Koncert Simki Popnlirno]
którym  wystąpi

— śp iew

P O L S K I
K A LE N D A R Z

ś c ie n n y
na 1944 r.

Wileńska 13 
J. NIECIECKI
oraz kiosk gazetowy 

na Dworcu.

H urt i detal.

POTRZEBNA słu­
żąca do małej ro ­
dziny. Warunki b. 
dobre, na stałe. 
Ponarska Nr. 9/50 
m. 15 pracownia 
obuwia. 1481

POTRZEBNY chło 
pak lub panienka 
do lat 15, do ter­
minu zakład foto­
graficzny. Pilies 
(Zamkowa) 6—2.

141*

Muzeum Sztuki
w  W iln ie

Wystawa ministerstwa 
Rzeszy oświaty narodo­

wej i propagandy.
„Oblicze frontu"
Rysunki artystów niemieckich 

od 13.2 do 12.3-44. 
Otwarta codzienn ie op rócz po­
n iedzia łków  od godz. 10 co K ,

ibiC ii
so lo  fo r tep ianow e 

W programie: Ctiopm, Czajkowski, 
Denza, Nowowie ski, o az Leh.r, 
Dostel, P. K.euder i inni. Przed­
sprzedaż biietów w kasie Teatru 

w g, 10— 12 i 16— 18.

Pracownia krawiecka
f i r m y

„TRIKOTAZAS“
przy ul. NiemiecKiej 26

(w e jśc ie  z b ra m y )  
przy jm uje  do  szycia  p ł a s z c z e  
i s u k n  e  d a m s & i e  o raz  

u b r a n k a  d z i e c i ę c e .

BIURO BUDOWLANE
I. IDŹ. I  m iii

KOWNO-WILNO— WIEDEŃ.
K O W N O , Duonelaićio  18 m. 2. 

T e le f. 20411.

W I E D E Ń ,  O pern gas ie  11, 
Porrhaus, 

poszukuje rozmaitych ro otników
budowlanych i dziesiętników
do ro „ó t  w  N iem czech  w oko­
licach  miast W ie eń, Breslau, 

a także i w L itw ie. 
Informować się »  warunkach umowy 
w wileńskim  oddziaie, Gedimino 3 3 , 
■niesz. 4 ca 8 do \ i  i o . z do 4*/, g.

Dyrektor Biura , 
Dy;jl. inż. W. JANKAUSKAS 

________ Główny inż. A. MELECHOFF.

MŁIWŁIJĘ
z b i o r y  z n a c z  L ó w  

p o c z t o w y c h .  
P l a t ę  o o b r e  c e n y .
F iiies  Z am k o w a 18— 2. 

S ^ lep  zn a cz k o w y  
W n iedzie le  i święta: Ja s in sk io  

(Jasińsk iego^  1 6 — 3.

FABRYCE WOD GAZO «VYCH

Oaivmtoias“
puirzeona n tyci.m aśt ru J O in  ca 
Wiadomość: ul. Daultśos tPiwua.) 7 

w Zarządzie

» »

K t o b y  Z n a ł  W ito ld a  Lewandow­
skiego zam. w gm. Bielica st. koiej. 
Niemen, proszony )est o zawiado­
mienie go o śm er i matki je,o  
ś. p. Marji Lewaiulowskiei i o na­
tychmiastowym przyjeź zie do mina.

ISOsrYŁA

fihrATU za*nych malarzy kupię. Zgło 
UUldbj szenia do adm n. .Gsńca“ 

z podaniem autora, pad obrazy.

PrfACOuaftU 
WÓZKÓW DZIECINNYCH 

Traką (Trocka) 16
e t U f » | |  J g |  

D y k t ę ,
Ceratę,

C e l u l o i d ,
W ą ż  g u m o w y  

i inne materjały.

Wózek dziecinny
z a m i e n i ę  na  ro w e r . 

P R A C O W N I A  W Ó Z K Ó W  
T rocka  16.

Kupuje sip
w sze lk iego  rodza ju  bu te lk i ,  

w inne, w ó d cz an e
Zgłaszać się

D ld ź  o j i  (W ie lk a )  30-38

|K o ż n e|
DNIA 7 lutego 44 
wyjechał z Osz- 
miany chłopak Jó 
zio Jachimowicz i 
dotychczas do do­
mu nie wrócił kto 
by wiedział o jego 
miejscu pobytu 
proszony jest o u- 
dzielenie wiadomo 
ści stroskanej zo­
nie, zam. w Osz- 
mianie, ul. • Pawli- 
nowska 1 lub do 
Adm. „Gońca“ poi | 
„Stroskana 2ona“,

DNIA 2 lutego z 
ulicy Obozowej 
Nr. 71—1 wyszedł 
koń czarny, odpro 
wadzić pod wy­
żej wskazanym ad 
resem lub do wsi 
Postałówki, gm. 
Rzesza za dużym 
wynagrodzeniem 
Wejnowski Stani­
sław.

DACHĘ źrebaki 
czarną damską roz 
my „Ernst-Kaps" 
b. ładny zamienię 
na opał. Krakow­
ska 2—19. 1477

MASZYNĘ do szy­
cia „Singer“ gabi­
netową nożnj - rą 
czną pół krawiecką 
w stanie b. dobrym 
oraz pantofle zam 
szowe damskie Nr 
37 l płaszcz dam­
ski zimowy z koł­
nierzem popielico­
wym (najbardziej 
nadający się na 
pannę do lat 17) 
wymienię na opał. 
Tamże kupię na­
tychmiast brycze 
sy gabardinowe 
lub kamgarowe na 
wzrost średni An 
tokolska 115a m i.

1488

cienkie włókna. 
Ceny niskie Klai- 
pedos (Żeligow­
skiego) Nr. 10-8 
(salka). J.31D

MASZYNĘ do szy 
cia męską „Sin- 
gera“ zamienię na 
opał. Darios ir óri- 
reno (Żwirki i Wi 
gury) Nr. 49—3.

1450

SUKIENKA weł­
niana czarna, że­
lazko elektryczne, 
kołdra jedwabna, 
półbuciki męskie 
Nr. 29, brązowe, 
śniegowce krótkie 
gum. na Nr. 36 
pantofli, maszyna 
„Singer** stary sy 
stem, podszewka 
czarna jedwabna, 
letni płaszcz mę­
ski rozmiar śfed- 
ni, płaszcz damski 
(źrebaki) rozm. śre 
dni, kalosze Nr 10 
zamienię na opał 

lub chętnie na 
skunksowy pierw­
szorzędny kołnierz 
damski, na bieliz 
nę wytworną, jed 
wabną damską, na 
2 ogony srebrnego 
lisa, na materiał 
wełniany na suk­
nię i 1 kg. wełny 
wiejskiej białej 
przędzonej. Skąpo 
(Skopówka) 6 m 
11. 1404

ZIOŁOLECZNICT- j 
, WO chorób prze- ! 
J wodu pokarmowe- 1 
I go od 3 pp. do 7 w 

Gedymina (d. Mic­
kiewicza) 39—4.

ZEGAREK kieszon 
kowy męski nowo 
czesny f-my „Lou 
is Grisel** zamie­
nię na opał Pau- 
pio (Popławska) 
Nr. 31—12.

| Kupni j  sprzęci
HANDBUCH der 

Landwirtschaft v. 
Schlipp kupię pła­
cąc dobrze. Pro­
ponować w  reda 
kcji do dn. 11 II. 
sub. „J. K.“. 1474

KUPIĘ emalię 
,,Taszka“ Dźukią 
Szkaplerna 35—22.

1456

KUPIĘ pantofle 
na korkach Nr. 38 
czarne. Zgłoszenia 
do Adm. „Gońca** 
pod ,,H. K.“.

KUPIĘ: 6 noży 
szewskich i steper 
skich, skórzankę 
męską, Balsam Tri 
okalan. Oferty do 
Adm. „Gońca“ dla 
„M. G.“. 1483

KUPIĘ głęboki wó 
zek dziecinny. Wi 
wulskio 29—4 od 
godz. 12—14. 1445

KUPIĘ kalosz mę 
ski płytki z lewej 
nogi Nr. 9. Gedi­
mino (d. Mickie­
wicza) 22 m. 10 Dą 
browska, godz. 16- 
17. 1457

KUPIĘ łóżeczko 
dziecinne w dob­
rym stanie. Vil- 
niaus g. (Wileńska 
20, kwiaciarnia.

1415

KUPIĘ broszuro­
wane wydawnict­
wa Wegnera „Cu­
da Polski** oraz ro 
cznik 1938 „Prze­
glądu Ogrodnicze 
go“ zgłoszenia pod 
„Cuda Polski".

1492

POTRZEBNA sa­
modzielna służąca 
wynagrodzenie do­
bre. Zgłaszać się 
Zamkowa 13, skleo 
zaba\vek. 1430

KUPIĘ natych­
miast 2 ogony 
srebrnego lisa, koł 
nierz skunksowy i 
czarny w dobrym ] 
stanie, względnie ! 
skórki nowe skun ‘ 
ksowe, komplet 
bielizny marki Be 
chera jedw., ku- . 
pon wełny na su- ‘ 
kienkę 1 1 kg weł 
ny wiejskłej bia­
łej sprzędzjnej. 
Skopówka 6 m 11.

3405

KUPIĘ buciki dam 
skie lub męskie 
sportowe w  dob­
rym stanie, w e.- 
kość 39—40. Zgło­
szenia do Ad:n 
„Gońca*1 pod „bu 
ciki". 1292

KUPIĘ dwuosobo­
wy wózek dziecin 
ny. Kreivoji g-vś 
(Krzywe Koło) 9 b 
2. 1359

LUSTRO, wymiar 
142X54 cm kupię, 
didżioji (Wielka) 
39. Pracownia me 
bli.

OBIEKTYW, ogni­
skowa 5 cm (pięć 
cm.) do apar’atu 
do powiększenia 
„Bujaka" oraz 
czwarty tom pod­
ręcznika inżynie­
ryjnego „Bryła** 
kupię, dobrze za­
płacę. Oferty: Go
niec Codzienny 
„Objektyw". 1253

PŁASZCZ fokowy 
w b. dobrym sta­

nie natychmiast 
kupię. Zgłoszenia 
do Adm. „Gońca" 
pod „Foki". 1353

SPRZEDAM: Zega 
rek męski kleszón 
kowy Rm. 100—
2 pary kalesonów 
RM. 20, wózek na 
4 kółkach do wo­
żenia towarów RM 
100, używany ko ­
stium damski RM. 
100. DaukSos (d. 
Piwna) 2—10. 1476

• KUPIĘ damski 
złoty zegarek do­
brej firmy z bran 
soletkę i półbuciki 
najchętniej brązo 
we. Pilne. Cena 
obojętna. I Nau- 
jiniuki*. (d. Pra­
wy Nowoświecki) 
1—9 od godz. 15.

TAPCZAN w  dob 
rym stanie kupię 
lub zamienię na 

opał. Zgłoszenia 
do Administracji 
„Gońca" pod „Tap 
czan". 1297

SKLEP w centrum 
kupię natychmiast 
Oferty proszę kie- 

; rować do adm.
! „Gońca** pod „Od­
stępne".

| P r a c a |

KUPIIJ miesięcz­
niki „Pielgrzym 
Polski" lub „Zlo­
ty Wiek" Pilies 
(Zamkowa) 6—2.

1412

KUPIĘ kamerę 
Thoma Zeissa z 
mieszalnikami Po- 
tain‘a, wirówkę ie 
karską ręczną, o- 
raz rurki „Waster 
grena" ul. Konar 
skiego 38—2. 1387

KUPIĘ męskie bu 
ty z cholewami, 
fason angielski Nr 
29 używane w  bar 
dzo dobrym sta­
nie, oraz spodnie 
bryczesy, najchęt­
niej fason wojsko 
wy, eleganckie i 
nowe lub używa­
ne. Zgłoszenia o • 
sobiste Kauno 53 
m. 4 od godz. 4.

1391

KUPIĘ szarego ma 
teriału na kurtkę 
Gedimino 47—2.

1339

KUPIĘ serwis o- 
biadowy porcelano 
wy na dwanaście 
osób 1 komplet do 
czarnej i białej ka 
wy. Pośrednictwo 
nie wykluczone 
Zapłacę według
umowy. Oferty do 
Administracji sub. 
„Serwis". 1341

KUPIĘ budzik re­
gularnie idący. O 
ferty do „Gońca" 
pod „budzik" lub 
Zyglmanto (Zyg- 
muntowska) 8—4.

1141

BUCHALTER z 
wieloletnią prakty 
ką na klerowni* 
czych stanowis­
kach, ze znajomo­
ścią niemieckiego 
systemu buchalte­
rii. władający dob 
rze jęz. niemiec­
kim szuka pracy.

Zgłoszenia do
„Gońca" pod 

„Księgowy" 1342

POTRZEBNY chło 
pak luo dziew­
czynka do nauki 
od lat 14 do 15
pracownia fotogra 
ficzna Leonarda 
Siemaszki, ul. Gie 
dymina 5, (daw­
niej Mickiewicza). 
Zgłaszać się z ro­
dzicami. 1395

POTRZEBNE pa­
nienki do malowa 
nia Dżuką (Szka­
plerna) 35—22. 1457

POTRZEBNA gOS 
podyni młoda, in­
teligentna do sa­
motnego. Taatro 
(Teatralna) Nr. 9 
m. 1  od godz. 10 -11 
1 od 15—17. 1409

RETUSZER lub 
retuszerką potrzeb 
ni. Fot. H. Puzyń- 
ski Sv. Jono 6—3.

1432

] L o  k a I e |
ODSTĄPIĘ 1 poko 
jowe mieszkanie z 
kuchnią i balko­
nem i wszelkimi 
wygodami z całym 
umeblowaniem w 

okolicy mostu 
Zwierzynieckiego. 
Oferty do Adm. 
„Gońca** pod „Mi 
łe mieszkanie".

1433

PAN  starszy przyj 
mie pana spokoj­
nego, towarzyskie­
go jako subloka­
tora. Sawicz Nr. 9 
m. 3.

PORTRET, ewen­
tualnie obraz, zro­
bię za odstąpienie 
dwóch pokoi z u- 
meblowaniem przy 
inteligentnej rodzi 
nie. Opał własny, 
pośrednictwo nie 
wykluczone. Zgło­
szenia do Adm. 
„ G o ń c a "  p o d  a r t .  
malarz.

DWÓCH panów 
wzrostu wysokie­
go, blondyn lat 29 
i brunet lat 35, f* 
chowcy, material­
nie niezależni, pra 
wdopodobnie nie­
brzydcy, z braku 
znajomości tą dro­
gą pragną się za­
poznać z dwoma 
pannami, najchęt­
niej z Polkami, 
również niebrzyd­
kimi i wysokieg) 
wzrostu. Dla blon 
dyna od 20 do 25, 
dla bruneta od 20 

[ do 35 lat. Dla bru­
neta może być 

wdowa bezdzietna 
Proszę kierować 
listy do Admini­
stracji „Gońca"

! pod „szczera przy 
! Jaźń" numer 181. 
I Dyskrecja zapew- 
‘ niona. - 1475

SAMOTNY przed­
siębiorca poszuku­
je 2 pokojowego 
lub 3 pokojowego 
mieszkania bez u- 
meblowania. Za­
płacę dobrą cenę 
Zgłoszenia do Ad­
ministracji „Goń­
ca" pod „Przed­
siębiorca".

WYNAJMĘ pokój 
umeblowany samo 
tnemu. Zarzecze 
(Użupio) Nr. 16—25.

1359

DWIE „Cyganki" 
niezależne, na oań 
stwowej posadzie 
poznają poważnie 
myślących Panów 
Polaków od 28 do 
35 lat w  celu towa 
rzyskim. Oferty 
nłe anonimowe 
składać do Adm. 
..Gońca" pod „Cy
ganki".________ 1349
DWÓCH kolegów 

j inteligentnych 7 
braku znajomości 

j chcą zapoznać 
dwie ładne kole­
żanki blondynki w 
wieku lat od 18-25. 
Oferty nie anoni- 

j mowe składać di 
| Adm. „Gońca"
’ pod „Dwóch k:le  
gów". 1401

i
j KTÓRA zupełnie 
samotna i samo­
dzielna pani w śre 
dnim wieku, po­
siadająca niezależ­
ne mieszkanie, mi 
łego usposobienia, 

i sympatyczna i nie 
szczupła zechce 

poznać w celu to­
warzysko - matry 
monialnym przy-* 
stojnego blondyra, 
kawalera, fachow­
ca niezależnego, 
dobrego charakte­
ru. Szczegóły do 
omówienia osobiś­
cie. Zgłoszenie z 

adresem proszę 
skierować do Ad­
ministracji „Goń­
ca" pod „Szuki- 
my się wzajem­
nie". 1425

PRZYJEŻDŻA­
JĄCY do Wilna na 
2, 3 dni w  tygod­
niu zapozna Pa­
nią do lat 30, nie- 
zależhą, sympatycz 
ną. Zgłoszenia bez 
anonimów, załączo 
ną fotografię oso­
biście zwrócę. Ad- j 
ministrac.ja „Goń* j 
ca Codz." sub „dla 
przyjezdnego". j 

1463

2 POKOJE pod 
biuro do wynaję­
cia. Gedymino 11 
m. 8 . 1378

500 RM. za wska­
zanie lub odstąpię 
nie mieszkania 1, 
lub 2 pokojowego 
z wygodami wzgl. 
bez. Zgłoszenia: 
W. Pohulanka 20 
m. 5 . 1458

|tisuka i wychewaniej

ARTYSTKA -  ma­
larka absolwentka 
włoskiej Akademii 
Sztuk Pięknych u- 
dziela lekcji ry­
sunku 1 malarstwa. 
Lekcje w studio z 
żywym modelem.

Zapisy uczniów 
różnego wieku w 
godz. od 18 do 19 
ul. Jasińskiego 6 
m. 4. Tamże pot­
rzebne są modele 
do pozowania.

KTÓRA z Pań mo 
że dawać mt lek­
cje tańca salono­
wego, niech napi­
sze do „Gońca" 
pod „Elżbieta"

HCO

POTRZEBNA słu­
żąca do wszystkie * 
go. Wileńska 28-2. 
Wejście z frontu 

1472

POTRZEBNA  
krawcowa domo­
wa do lat 30, bez­
względnie uczciwa 
z gotowaniem o- 
biadu. Adres w 
Red. „Gońca".

1492

POTRZEBNA do 
majątku gospody­
ni umiejąca do­
brze gotować 1 pro 
wadzić gospodar­

stwo domowe. 
Zgłaszać się ul. 
Triniotos 32—3 od 
godz. 9—11 rano.

1436

POSPIESZNĄ me­
todą uczę języ­
ków: niemiecki,
francuski, rosyj 
ski. Witoldowa 11 
m. 4 Tańska. 1145

|llaoiei i przemysł)
PRZYJMUJĘ kuś­
nierstwo, płaszcze 
damskie i dziecin­
ne! Wykonanie so­
lidne a ceny do­
stępne. Vilniaus 
17/19 — 8. 1452

p S S S T l
DWIE przyjaciółki 
szatynka i blondyn 
ka chcą poznać 2 
panów do lat 25 w 
celu towarzysko -  
matrymonialnym 
Oferty proszę kie­
rować możliwie z 
fotografią do Ad­
ministracji „Goń 
ca" pod „Przy­
jaźń". 1422

| L e k a r z e |

oo dłujjich i c;ężkirh cierpie­
niach, opatrzony Sw. Sakramen­
tami, zmerł dnga 8 lutego 1S44 r. 

w wieku lat 5 
V ynrowadzenie zwłok z do- | 

mu żałoby przy ut. Mostowej 25 
na »menterz św i-iotra i Pawła 
nastąpi dn a 10.II o godz. 15 
O czym zawiafamiają pojrąione 
w łębok.ej' : ałebie i ż a lu

Ż o n a  I C6 r{„>, |

JO ZE F  B E R G M A N
b. lekar weterynarji

j po długich i ciężkich cierpie­
niach zmarł i pochowany został 

dnia 8 1 b. r. w Lidzie.
Dnia 17 lutego b. r. o godz.

| 8.30 w kościele Sw. Tró cy (na 
Dom>n'keńskiejl odprawione zo 

| stanie i abożeństwo Źałoane, 
na które zaprasza 2na ornych i 
życzliwych pamięci Zmarłego 

o d z i n a .

JULIAN ' GENZEL
opatrzony Św. Sakramentami,

| zmarł (raaicz ie dnia 8.IL44 r. 
w w eku lat o8. 

Nabożeństwo Żałobne odbe 
| dzie się dn, 11.11 o gożz. 11 w 
t-o^eiele . Świętycn Ekspor 
facja zwł k z camu żałoby przy 
Aincentego 10—2 odbędzie się 
11.1-44 r. o eodz. 14 <J czym 

[zawiadamia pogrążona w g 'ę- ] 
bokim -alu Kodrfna.

Hfszard Markiewicz
zmarł śmi: rcią  tragiczną dnia 

8 b. m. w w iek u  la t  2U.
O czym zaw adamieją r rzy- 

jaciól i Zn, jomych pogrążeni 
w głębokim sn.utru

K o l e d z y .

v, pierwszą c o i t s n ą  rocznicę 
śmierci

i ■ p

Józefa Wierzbickiego
b. b u d o w n iczeg o  m łynów

zostanie odprawione Nabożeń­
stwo Żałobna za spokói jego 
duszy w kcściele W . Świętych 

I dnia 11 lutego b. r. o gedz. y. 
czym zawiadamiaią

zona i Krewni.

t  P
z  G o d i e w s K i c h

fa r ia W a toy/ ic zow a
no krótk ch lecz eii żki h cier 
o eniach, epatrznn Sw. Sa- ra- 
mentam’, zmarła dnia 8.U-44 r 

w wieku lat 6s. 
Wyprowadzenie zwłok z domu 

Żałoby przy ul Werkowskiej b 
m. 3 do kościoła śvr. Rafała na 
stąpi dn 10.11 44 r. o gpHz 6 
rano o Nabożeństwie Żałob­
nym nastąpi eksportacja zwłok' 
na cmentarz św. Piotra i Pawła.

O czym powiadamiają 1 rew 
nych, Przy aciół i Znafo cy h 
pogrążeni w głębokim smutku 

Córki, Zięciowie i Y/nuczki.

GABRIEL B0R0SZK0
majster murarski

po krótkich lecz ci żkich c er- 
piemach zmarł dnia 8 11 1941 r 

w wieku lat 69. 
Wyprowadzenie zwłok z domu 

żałoby przy ul. Trębackiei 5 na 
cmentarz św. Pietra i Pawła 
nastąpi dnia 10.11-44 r o godz. 
'4 30 O czym zawiadamia Krew­
nych, Przyjaciół i Z-.ajomych 
pogrążona w głębokim smutku 

R o d z in a .

Dr.
J A D W IG A

ANFOROWICZ
Choroby skórne, 

weneryczne, ko­
biece. pilies (Zam­
kowa) 3—9. Przyj­

muje od godz. 
g — 18. 18 — 19.

Dr. MeO. G U STA W  
M A R K IE W IC Z

Choroby skórne, 
weneryczne. Gedi­
mino (d. Mickiewi­
cza) 1—14. Tel. 997 
od godz. 8—13 1 od 

15—19.

D oktor
A M P L IJ

B U D N I K Ó W
Spec. choroby 

skórne 1 wenerycz­
ne.

Adres: Nowa-Wiiej 
ka, ul. Kun. Lajau 
sko ( d. Reymonta) 

Nr 8.
Czas przyjęć 12—2,

Dr. Med. 
KAZIMIERZ

B IE L IŃ S K I
Choroby skórne I 
weneryczne 2 ygl- 
mantą (Zygmun- 
towska) 12 m 14 
Przyjmuje od godz 

8—9 I od 13—17.
Dr. FUNDOWICZ 

STEFAN
Choroby nerwowe 
i wewnętrzne. Sv. 
Jakubo (Sw Jaku­
ba) 10—2. Przyjmu­
je od g. 14 do 18

Dr. Med. 
K U D R E W IC Z  

Z Y G M U N T
Spec.: weneryczne 
1 skórne choroby 
Przyjmuje w godz 
8—13 I 15—20 Pilies 
'Zamkowa) 15 m. 2

Dr. T . K U N IC K I
Choroby wewnetrz 
ne i kobiece (gine­
kologia l akuszerta) 
Przyjmuje od godz. 
8—10 i 1—5 Vilniaus 

Wileńska 6—6.

Gabinet
Rentgenow sk i

Dr.
O. N IE LU B S ZY C
Pylimo (Zawalna) 
22 — 3. Przyjmuje 
od g. 7.30—9 i 2—4.

Dr. O R ŁO W S K I 
R O M U A L D

choroby przewodu 
pokarmowego I ser 
ca od 7 do 10 rano 
t od 3 pp. do 7 pp. 
Gedymina (d. Mic 
kiewicza) 39 m. i

Dr. Med. J A N IN A  
P IO TR O W IC Z - 

JURCZENKOWA  
Choroby skórne, 
weneryczne, kobie­
ce. Przyjmuje od 
g. 11 — 13 i 15 — 17. 
Jogailos (Jagteloń- 

ska) 16—6.

Dr. P IW E C K I 
A LE K S A N D E R

Choroby wewnętrz 
ne. Pilies (Zamko­
wa) 12 -  6 Ponie­
działki, środy, piąt 
kl od godz 12—15, 
wtorki. czwartki, 
soboty od g- 12—18.

Dt.
K . SO K O ŁO W SK I
Choroby skórne 

l weneryczne 
Przyjmuje od g. 8 
do 12 1 od g. S do 7 
wiecz. Vilnlaus (d. 
Wileńska) 30 m. 14

Gabinet 
Rentgenow sk i 

Dr. Med.
A. Śm ig ie l s k a

P ilies  (d. Z a m k o w a )  
S m . 9. Od godziny 

8—15.

j Akuszerki J
M A R IA

B R Z E Z I N A
Liubarto (Grodzka,
27—1. Zwierzyniec

Dr Med WIKTOR 
p i e s k ó w

Choroby nerwowe 1 
wewnętrzne. Uosto 
(Portowa) 3 m. 2. 
Ordynuje od 12—14 

i 16—17

Dr. K A Z IM IE R Z  
LE JM AN  

b. st. asystent Kli­
niki Dermat. U. S 
B. Choroby skórne 
I weneryczne. VII- 
nlaus (Wileńska) 29 
Przyjm uje od g 
2—6 po południu.

Dr.
H. Małofiejewa 

choroby kobiece 1 
akuszeria. Uosło 
(Portowa) 3 m. 4. 
Godz. przyjęć: od 

15—17.

Dr.
J. RYMASZEWSKA 

stomatolog
(operacje szczęk i 
dziąseł, usuwanie 
i leczenie zębów) 
zmieniła godziny 
przyjęć. Ordynuje 
od godz. 9—15 op­
rócz czwartków. 
Tilto (Mostowa) 

 3-a m. 14.__
Dr. RUTKOWSKI 

ALEKSANDER  
b. Asyst. Kliniki 
Neurologicznej 
Wewnętrznej USB* 
Choroby wewnętrz 
ne t nerwowe od 
10 rano do 3 pp 
Giedlmino (d. Mic 

kiewicza) 39 m. 4

Z O F IA
g r o n e k o w a

przyjmuje, porady 
i porody w domu 
Wilno, ul. Konar 

skiego 1/2—6.__
J. K O R C U O W A

Olandą (d. Holen 
derma) Nr. 4 — 1

Siostra 
K U L E S Z a N K A  St
Zastrzyki (dożylne 
banki, porody - 

zamówienia na 
dom od 7 r. do 7 
wieczór. Gedymina 
(d. Mickiewicza) 

39 m. 4. _
M A R IA

L A K N E K O W A
przyjmuje od godz 
9 rano do 7 wiecz 
Jasinskio (d. Jasiń 

skiego) 7—5;___
B R O N I S Ł A W A

R O SIŃ SK A  
Lwowska 57—1

W . ŚM IA ŁO  W SK  A
Pilies id. Zkmko 

wa) 26—6.

W IŁ Ł O W IC Z  
H E LE N A

Przyjmuje porody 
Robi zastrzyki .do 
żylne). Statyia bań 
kt cięte 1 zwykłe 
Ostrobramska 25—9

immm
wykonuję i ripcraję 
oraz kupuj; uzywant 
SkapotSkopówka 

1 0 -1  o.

f  63
Szymon SzłyKowicz

zmarł dnia 9-go lute?e 
w wieku lat 1 0 1 . 

Wypraw* dzenie zwiok dó ko­
ścioła św. Piotra i Pawła od 
bęczie się dnia 10.11-14 r. o go­
dzinie 14 3 > z ul. Bystrzyckiej 29. 
Po Egzekwiach odbędzie się po- 
rzeb na cmentarzu sw. łotra 

| i Pawła. Msza Sw. Żałobna bę­
dzie odprawfsna dn a 11 11-44 r. J  
o jodz. 7 30 w tymże kościele
0  czym zawiadamia ą Kte*nych
1 Zna omy.h pozostali w smutku 

Synom Córki. Wnuki i Prawnuk. j

ś f P
M ary s ień k a  R o tk iew iczów n a
po krótiuch lecz ciężkich efer- 
piemacr, oaatrzona bw. Sakra­
mentami, zasnęła w Bogu 8.11 

1944 r. w w eku lat '/•/»• 
fcksportacja zwłok z domu 

żałoby fLegionowa 9/ m 3) na 
| cmentarz sw. Piotra i Pawła 
I od.iędzie się dnia 11 11 1944 r. 
o od*. 14. O czym zawiadamiają 
Przyjaciół i Krewnych stroskan 

Rodzice i Dziadkowie.

T
Nikołaj Jakowlewicz

b. pułkownik Gwardji Izmajłow- 
skiego pułku 

zmarł w dn. 6 b.m. w w eku lat 55 
Pogrzeb z cerkwi na Zwie­

rzyńcu na cmentaiz Luterański 
na M. Pohulance nastą i w dn. 
1Q b. m o godz. 10 rano.

O czym zawiadamiają Przy­
jaciół i Znajomych

K o l e d z y . I
Za spokói duszy 

ś. f  p

Marii i D a m a z e g o  
I W ó j t  K i e  w i c z ó  w
oduęuz e s.ę Msza bw. Żałobna 
dn. ll. l l  4. r. o codz. 9 „n o  

Iw  kościele św. Kaz mierzą w 
J -.owej->'ilejce. O czym zawia­

damiają Krewnych i z-najomych 
Syn, Synowa i Wnuki.

Za spokoj duszy
, .  + »

PanHracego - Juliana 
G I E R K O  W l C Z A

b. ar t .  m a la rz a
odbędzie się i - . a b o ż t  ństi* o Za 
łobne w kościele św. JckÓDa 
dn. 12.II 44 r. o godz. 9 rano. 
O czym zawiadamia życzliwych 
pamięci umarłego

Żona, Matka I R od zina.

*v boie^ną roczn cę od dr.ia 
śmierci 
,  i

A n i e l i  *  P a w ł o w s k i c h
O l s z e  w s K i e j

odbęd/ie się Ms a Za ofena d ia 
j2.H-‘ 4 r o godz. 7 rano w ko 
ściele po-Bernardyńskim,

cj czym zaw adamia Krew­
nych i Z -a  ornych pogrążona w 
smutku v r t c w a .
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